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Na początku przyszłego roku Przemówienie P. Jaroszewicza • Apel do wszystkich ludzi pracy
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Dyplomatyczna 
podróż K. Waldheima 
Sekretarz generalny ONZ 

Kurt Waldheim1 w początkach 
przyszłego roku uda się w ko­
lejną podróż dyplomatyczną, 
której celem będzie doprowa­
dzenie do wznowienia zawie­
szonych od 3 czerwca br. ro­
kowań między Grekami i Tur­
kami cypryjskimi na temat 
przyszłości Cypru.

Jak wiadomo, głównym punktem 
spornym uniemożliwiającym prze­
łamanie impasu wokół problemu 
Cypru jest kwestia kompetencji 
przyszłego rządu centralnego oraz 
sprawa wielkości terytorium za­
mieszkiwanego przez Turków cy­
pryjskich. Obecnie kontrolują oni 
około 40 procent obszaru wyspy 
mimo, że stanowią zaledwie 20 
procent ludności Cypru.

Rzecznik ONZ poinformował, że 
w trakcie tej podróży K. Waldheim 
złoży również wizytę w Teheranie 
na zaproszenie rządu irańskiego. 
Program podróży przedstawia się 
następująco: rozmowy w Ankarze 
(8—lo stycznia 1978 r.), w Tehera­
nie (10—14 .stycznia), w Nikozji 
(14—16), w Atenach (16—18 stycz­
nia). Z Aten Waldheim powróci 
do Nowego Jorku. W czwartek 22 
bm, Waldheim przybędzie do Al­
gieru, gdzie w najbliższy piątek 
ma przejąć z rąk bojowników 
POLISARIO 8 uprowadzonych za­
kładników francuskich. (PAP).

Radzieckie inicjatywy
odprężeniowe na forum ONZ
Trzymiesięczne

sesji
NZ

XXXII 
Ogólnego 
znakiem 
Iicznvęh

obrady 
Zgromadzenia 
upłynęły pod 

dużej aktywności i 
inicjatyw Związku

Radzieckiego. zmierzających 
d« utrwalenia procesu odprę­
żenia międzynarodowego i pod 
jęcia konkretnych kroków roz 
brojeniowych.

W pierwszych komentarzach dy Najwyższej ZSRR Leonida 
Breżniewa, wysunięteradzieckich środków masowe­

go przekazu, jak również w 
wywiad®ie udzielonym central 
nej telewizji ZSRR przez sta^- 
łeeo przedstawiciela ZSRR w 
ONZ, O. Troianowskiegb 
stwierdza się. że obecną sesję 
znamionowała atmosfera dal­
szej noprawy klimatu między­
narodowego. co jest wynikiem 
zmiany układu sil na święcie 
— przede wszystkim zaś umac 
niania sic międzynarodowego 
arf^orytetu Związku Radziec­
kiego i całej wspólnoty socja­
listycznej.

W Moskwie podkreśla się.
iz pozytywny wpływ 
sesji od samego jej 
wywarły radzieckie 
wy, zmierzające do 

na prace 
początku 
inicjatr- 

pngłębm-
nia i umocnienia procesu od­
prężenia oraz, laonbieże^łą 
groźbie wybuchli wojny jadro 
wcj.

Newy Itmouls odprężeniu dą 
ja rezolucje uchwalome przez

Zgodnie z żądaniem A. Sadata

Władze izraelskie zwolniły 
grupę więźniów arabskich

| 25 bm. M. Begin przybędzie do Kairu

Nieoczekiwana wizyta izra­
elskiego ministra obrony Eze- 
ra Weizmana w Egipcie wska­
zuje, że separatystyczny dia- 
log egipsko-izraelski wkracza egipskim ministrem wojny
w nową fazę. Rozmowy pro­
wadzone przez ekspertów obu 
krajów w ramach konferencji 
kairskiej, określanej oficjalnie 
przez propagandę Egiptu jako 
etap przygotowawczy do kon­
ferencji pokojowej w Genc-

Przed 30 laty apel górnika 
Wincentego Pstrowskiego za­
początkował w naszym kraju 
socjalistyczne współzawodnic­
two pracy. Potwierdzeniem 
ciągłości tradycji, żywotności 
i dzisiejszego znaczenia tego 
ruchu dobrej roboty stała się 
konferencja na temat „Socjali­
styczne współzawodnictwo pra­
cy w Polsce Ludowej” zorga­
nizowana wczoraj w Warsza­
wie z inicjatywy CRZZ. W 
konferencji wziął udział czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, prezes Rady Ministrów 
— Piotr Jaroszewicz.

przo-* str. 2).Uczestnicy obrad
downicy pracy socjalistycznej, 
działacze polityczni, związkowi 
i gospodarczy, pracownicy nau­
ki — gorąco powitali pionie­
rów współzawodnictwa, ludzi 
których nazwiska stały się sym 
bolami bohaterstwa pracy. Na 
konferencje przybyli: Budow­
niczowie Polski Ludowej: Wan- 

sesję z inicjatywy Związku Ra 
dzieckiego. Zmierzają one do 
powstrzymania wyścigu zbro­
jeń. Ponarła je zdecydowana 
większość' krajów świata.

Z wysoką ocena na forum 
parlamentu światowego spot­
kały się propozycje sekretarza 
generalnego KC KPZR, prze­
wodniczącego Prezydium Ra- 

czystym posiedzeniu 
kwie z okazji 60-lecia 

na uro- 
w Moś- 
Rewolu-

cji Październikowej, a dotyczą 
ce porozumiem!a sie w spraw:e 
równoczesnego zaprzestania 
przez wszystkie państwa p"O- 
dukcji broni jądrowej, jak rów 
nież tego, by równolegle z za­
kazem na pewien czas wszel­
kich prób z bronią jądrowa, 
ogłoszone zostało moratorium 
na eksplozje atomowe di a cc- 
ló1'” pokojowych.

Wysunięta przez ZSRR pm- 
pozycja zawarcia układu o cał 
kowitvm i powszechnym żaka 
zie prób z brania jądrową spot 
kala sic w ONZ z poparciem 
delegacji 126 krajów.

Zdecydowana większością 
rtńsów Zgromadzenie Ogólne 
NZ uchwaliło też uryedłożona 
przez delegacie ZStRR rezolu­
cje w sprawie zawarcia świa­
towego porozumienia o niesto­
sowaniu siłv w stosunkach 
międzynarodowych. (PAP) 

wie. zeszły na margines tego 
dialogu.

Minister Weizman po rozmo 
,wach przeprowadzonych z 

gen. Gamasim został we wtór 
rek przyjęty w Ismaili przez 
prezydenta Anwara Sadata 
Rzecznik egipski nie podał 
szczegółów tych rozmów 
stwierdzając -jedynie, iż mini- 

^Dokohczenie na str. 2.

ogólnokrajowej konferencji
da Gość i mińska, Francistzek 
Apryas i Władysław Matys, za­
służeni przodownicy pracy so­
cjalistycznej: bracia Rudolf i 
Bernard Bugdołowie, Michał 
Krajewski, Wiktor Zyzik. Pa­
weł i Władysław Góreccy.

Obrady poprzedziła uroczy- 
sto-ść dekoracji odznaczeniami 
państwowymi 45-asobowej gru­
py pracowników różnych za­
wodów wyróżniających się we 
współzawodnictwie.

Na konferencji zabrał głos 
prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz.

(Omówienie przemówienia na

Następnie rozpoczęła się dy­
skusja. Zabierali w niej głos 
przedstawiciele załóg, wetera­
ni ruchu współzawodnictwa, 
przodownicy pracy, działacze 
związkowi. Mówcy dzielili si- 
osobiistvmi doświadczeniami i 
refleksjami.

Myślą przewodnią wszyst-

Nagrody Wydziału
Nauk Społecznych PAN

Wczoraj w Pąłacu Kultury 
i 'Nauki w Warszawie wręczo­
ne zostały nagrody naukowe 
Wydziału Nauk Społecznych 
Polskiej Akademii Nauk za 
rek 1977. -

M. in. w dziedzinie demo­
grafii nagrodę pośmiertną 
przyznano prof. Stanisławowi 
Bo Towskiemu z Poznania za 
cykl prac na temat czynników 
kształt uiącvch regionalizację 
reprodukcji ludności w Pol­
sce. (PAP)

Naukowcy i ZSRR 
w Konińskism

Wczoraj w Konińskiem prze 
bywała delegacja Akademii 
Nauk ZSRR w składzie: prof. 
dr Jan Gzmieral i doc. dr Łud 
miła Sjemionowa z Instytutu 
Ekonomiki Światowego Syste­
mu Socjalistycznego. ' Goście 
spotkali się z kierownictwem 
administracyjnym wojewódz­
twa. przebywali w hucie alu­
minium „Konin” poznając pra 
cę odlewni i walcowni alumi­
nium spotykając się z kiero­
wnictwem politycznym i go­
spodarczym zakładu. Zwiedzili 
też uruchomiony niedawno w 
Wieruszowie pod Koninem 
kombinat szklarniowy wybu­
dowany na licencji ZSRR.

Delegacja radziecka spotka­
ła się również z kierownictwem 
KW PZPR, któremu przewod­
niczył sekretarz KW — Lech
Ciupa. <woj)

krótko +■ krótko + krótko + krótko + krótko + krótko^
Strzelanina na ulicach

Nowego Jorku
Obrady parlamentu NRD

Wczoraj w Berlinie roe-poczęło 
się szóste posiedzenie Izby Ludo­
wej. Na porządku obrad znajduje 
się projekt ustawy o planie roz­
woju gospodarczego i planie bu­
dżetu narodowego. Ponadto depu­
towani omówią również projekt 
ustawy o ratyfikacji układów przy 
jaźni zawartych niedawno przez 
NRD z Bułgarią, Czechosłowacją i 
Socjalistyczną Republiką Wietna­
mu.

.Kosmos 969” na orbicie

Z terytorium Związku Radziec­
kiego wystrzelono we' wtorek 

kich wystąpień było stwierdze­
nie, że ruch współzawodnictwa 
pracy jest istotną formą udzia­
łu załóg w zarządzaniu przed­
siębiorstwem. Rozwój tego ru­
chu wpływa również na osz­

czędniejsze gospodarowanie pa­
liwami, materiałami i energią. 
Wskazywano również na po­
trzebę upowszechniania sylwe­
tek przodowników pracy, toru­
jących drogę dla postępu spo- 
łecĘnb-ekonomićzinego i orga-
nizacyjnego.
wynalazczości

Uczestnicy
chwalili apel

racjonalizacji i 
pracowniczej.

konferencji u- 
do wszystkich

przodowników prący, brygad 
pracy socjalistycznej, do wszy 
stkich ludzi pracy. Czytamy w 
nim m. in., iż w atmosferze 
pełnego zaangażowania i po­
parcia dla uchwał partii — 
czynem produkcyjnym będzie­
my osiągać lepsze rezultaty niż 
założono w planie na rok 1978.

PAP

® Wojewódzka Spółd Pełnią 
Mleczarska w Chodzieży w po 
łowię grudnia wykonała rocz­
ny plan skupu mleka. Dc koń 
ca br. 7. dodatkowych 8 min li 
trów mleka wyprodukuje wy­
roby wartości 50 min zł.
• Czarnkpwskie Zakłady 

Mebtyrskie zakończyły 10 brn. 
realizację tegorocznego planu 
(wartości 52 min zł). Do końca 
roku wyprodukują dodatkowo 
meble za 2 min zł;

• W końcu listopada zreali­
zowała swoje roczne zadania 
Wojewódzka Spółdzielnia Bu­
downictwa Wiejskiego w Kosz 
towie, wykonując produkcje 
globalna wartości 123.8 min zł

przedsiębiorstwaŁącznie
nr^emysłowe. województwa nil 
skiego wyprodukują ponad 
plan towary za 400 min zł.

(rvH

Początek
astronomicznej zimy
22 grudnia słońce weszło 

w znak Kozicrożca i rozpo­
częła się astronomiczna zima. 
Dokładnie początek zimy na­
stąpił — według obliczeń as­

22 grudniatro-nąmicznych
o godzinie 0.24. Jest to naj­
krótszy dzień w roku. Wschód 
słońca o 
a zachód o
dzień — 23 
już dłuższy o

godzinie 7.43, 
15.26, Następne 
grudnia będzie 
dwie minuty.

sztucznego satelitę ziemi „Kosmos- 
969”, • przeznaczonego do kentynuo 
wania badań przestrzeni kosmicz­
nej. Początkowy okres obiegu 
sputnika wokół Ziemi wynosi 89.5 
min., maksymalna odległość od po 
wierzchni Ziemi — 340 km, a mi­
nimalna 188 km. Aparatura sateli­
ty funkcjonuje bez zakłóceń.

Oświadczenie F. Marcosa
Jak informuje agencja heutera 

z Manili, prezydent Filipin, F. 
Marcos, oświadczył wczoraj, że je 
go rząd jest skłonny znieść stop­
niowo stan wyjątkowy wprowa­
dzony w kraju przed 5 laty oraz 
przeprowadzić w przyszłym roku 
wybory do Tymczasowego Zgro­
madzenia Narodowego.

Cena 1 zł
Wyd AB

dla polskiego rolnictwa

Wczoraj w Poznaniu dokona 
no formalnego wmurowania 
aktu erekcyjnego pod budo­
wę nowego zakładu Wytwórni 

KomunikacyjnegoSnrzętu
„PZU Mielec”. Z tej okazji na 
budowę przv ul. Obodrzyckiej 
przybył minister Przemysłu 
Maszynowego Aleksander Ko­
peć. Towarzyszyli mu gospodą 
rze województwa poznańskie­
go z T sekretarzem KW PZPR 
Jerzvm Zasada i wojewodą po 
znańskim Stanisławem Coza-

W powstającym zakładzie 
produkować się bę4?:ę pomny 
rotacyjne wtryskowe. Jest to 
inwestycja o ogromnym zna­
czeniu dla polskiego rolnictwa,

Kolejny pracowity dzień załogi „Saluta-6

Kosmiczne eksperymenty
dla nauki i gospodarki

z
Jak informuje agencja TASS 
Centrum Sterowania Lotem

.,Saluta-6”. - załoga 'orbitalnej 
stacji naukowej realizuje za­
planowany program lotu. Węzo-
raj roboczy dzień Jur^a Ro- logi, samonoczuce kosmonau- 
rnanienk! ' 1 Gieorgńą G-recńkr tów jest debro. Stan urządzeń 

pokładowych stacji w normie.rozpoczął się o godz. 9 czasu 
m osk ie wrki ego. Kosmonauci 
przystąpili do wykonywania 
eksperymentów mających na 
celu zbadanie bogactw natural­
nych ziemj i środowiska natu- 
ra’ncgo na notrzebv nauki i 
różnych gałęzi gospodarki nau­
kowej. Załoga prowadź też 
wizualne obserwacje powierzch 
ni ziemi oraz mórz i oceanów, 
jak również lodowców i po­
krywy śnieżnej poszczególnych 
rejonów ziemi.

Pro-gram pracy załóg-; ,.Salu­
ta-6” obejmował też wczoraj 
obserwacje zjawisk żywioło­
wych w różnych rejonach glo­
bu ziemskiego. Kosmonauci nie

Orędzie papieża Pawła VI
na Światowy Dzień Pokoju

We wtorek w Watykanie ogło 
szono tek&t orędzia papieża 
Pawła VI w związku z ob­
chodzonym corocznie przez 
Kościół 1 stycznia Światowym 
Dniem Pokoju. Wybranym 
orzez papieża hasłem nadcho­
dzącego dnia, jedenastego z 
kolei, jest ,,nie dla przemocy — 
tak dla pokoju”. Motto takie 
nosi również orędzie papies­
kie, rozesłane szefom państw, 
sekretarzom organizacji m:ę- 
dzynarod owych delegacjom
akredytowanym przy ONZ, u-

Ofiary narkomanii

W Szwecji wzrasta liczba nar­
komanów i ofiar śmiertelnych nar 
komanii. Tylko w Sztokholmie za­
notowano w tym roku 60 śmier­
telnych przypadków przedawko­
wania środków odurzających. 
Szczególnie alarmujący jest wzrost 
liczby narkomanów wśród mło­
dzieży. W ostatnich latach obser­
wuje się wzmożenie nielegalnego 
handlu narkotykami.

, Eksplozja w zakładach
Wczoraj w zakładach mleczar­

skich w pobllżil Bilbao (Hiszpa­
nia), eksplodował kocioł. Wybuch 
spowodował śmierć 4 robotników. 
6 innych odniosło ciężkie rany. 
Przypuszcza się, że jeszcze dwie 
oso-by zginęły. 

gdyż pompy te montowane bę 
dą w nowym polskim trakto­
rze licencyjnym. Budująca się 
fabryka stanie się jednym z 
najnowocześniejszych zakła­
dów przemysłu maszynowego 
w kraju; zastosowane zostaną 
tutaj bardzo precyzyjne proce 
sv technologiczne. Koszt inwe 
stycji 2,5 miliarda zł. Zakoń­
czenie budowy przewiduje się 
w drugim kwartale 1979 r. Do 
kumentację tej skomplikowaf- 
nej fabryki opracowano w Biu 
rze Projektowo-Dokumentacvj 
nym Przemysłu Lotniczego a
generalnym 
Poznańskie

wykonawcą jest 
Przeds:ębiorstwo

Budownictwa Przemysłowego
(map)nr 1.

jednokrotnie np. widzieli poża­
ry lasów na kontynencie afry­
kańskim.

Według danych informacji 
telemetrycznej i oświadczeń za

Dzień roboczy na o "bicie za­
kończył się o północy.

Komplet przyrządów 1 instru­
mentów stanowiących wynMążer.ie 
stacji „Salut-fi” pozwala na prze­
prowadzenie rozmaitych r—z«- 
glądowych i remontowych. Np. w 
sekcji przejściowej stać ii „Salut-fi” 
jest zainstalowane urządzenie n^zy 
nom.inające wiązania narciarskie. 
Nosi ono nazwę „kotwica” i słu- 

ty, będącego w stanie nieważkoś­
ci, tak bv miął wolne rece.

Niezwykłe warunki pracy w Ku­
mosie sprawiają, źe i przyrządy 
tam używane są • niezwykłe. Nn. 
m’otek wvn°lniony jest w środku 

praszają energię odrzutu. (PAP)

czestnikom spotkania w Bel­
gradzie oraz głowom innych 
kościołów chrześcijańskich i 
wszystkich religii, z którymi 
utrzymuje kontakty Stolica -A- 
postolska.

W orędziu papież podkreśla, że 
„wspaniały i pozytywny” jest Po 
stępujący rozwój idei pokoju, któ 
ra zyskuje coraz większy prestiż 
w świadomości ludzkiej. Wspomi- 
nająć o „wspaniałych dokumen­
tach” naszych czasów na rzecz po 
koju, orędzie nawiązuje do kon­
ferencji w Helsinkach. (PAP)

W nowojorskiej dzielnicy Brook­
lyn doszło we wtorek wieczorem 
do st rzelaniny między polic ią i 
niejakim Williamem Wakefieldem, 
przestępcą poszukiwanym za po­
pełnienie morderstwa. Rzecznik 
policji oświadczył, że Wakefield 
zbliży) się do policyjnego radio­
wozu i bez żadnej widocznej przy­
czyny otworzył ogień do siedzących 
w nim policjantów. W wyniku wy­
miany strzałów Wakefield poniósł 
śmierć. Zginął również jeden z 
policjantów, a trzech innych od­
niosło rany.

Strzelanina rozegrała się w od­
ległości zaledwie kilkuset metrów 
od najbliższego posterunku policji. 
Ujawniono, że 27-letni Wakefield 
uczestniczył w ubiegły czwartek w 
napadzie na bank we wschodniej 
dzielnicy Nowego Jorku, gdzie za­
strzelił jednego z urzędników.

PAP
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J7iedy milicja da je syg- 
** nały czerwonym 

światłem, nie stosują się 
do nich na ogół .ci, którzy 
mają coś na sumieniu: na 
przykład kierowcy po wy­
piciu alkoholi, złodzieje 
uwożący jakiś lup. Ale i 
tak na ogół bezskutecznie, 
bo takie ucieczki po prostu 
się nie udają, tak jak nie 
popłaca wykroczenie czy 
przestępstwo. Co jednak po 
wiedzieć o ludziach, którzy 
po prostu obojętnieją na 
sygnały powszechnie przy­
jęte za ostrzegawcze i na­
dawane przecież z myślą o 
uchronieniu kogoś przed 
groźnym niebezpieczeń­
stwem?

W miastach — codzien­
nie na skrzyżowaniach ulic 
część pieszych jakby nie do 
strzegala czerwonych świa­
teł sygnalizatorów i prawie 
pcha się wprost pod kota 
samochodów. Tamże — nie 
którym kierowcom pojaz­
dów a zwłaszcza motorni­
czym tramwajów tak się 
spieszy, że wjeżdżają na 
skrzyżowania pełną szybko 
ścią właśnie wtedy, kiedy 
jest to czerwonym światłem 
już zabronione. Na szla­
kach kolejowych co pewien 
czas niektórym maszynis­
tom zdarza się nie reago­
wać na sygnał „stój". Cza­
sami ostatni raz w życiu.

O tym, że to obojętnie­
nie w reagowaniu na oczy­
wiste sygnały o niebezpie­
czeństwach bywa coraz 
powszechniejsze świadczy 
— poza innymi — wielka 
kraksa ńa autostradzie wro 
oławskiej. Skoro doszło tam 
pewnego mglistego wieczoru 
tego tygodnia do wypadku 
i ruch trzeba było skiero­
wać innym pasmem, usta­
wiono znaki z napisem „wy 
padek". a milicja ostrzega­
ła czerwonymi światłami 
Ale i to części, kierowców 
nie pomogło. Omijali czer­
wone sygnały, mknąc na 
swą zgubę wprost na inne 
pojazdy, które nieco wcześ 
niej zderzyły się z poprzed­
nimi.

Przy takim lekkomyśl­
nym stosunku do ostrzeżeń, 
każdemu z nas może się 
przecież zdarzyć, że swoje 
nieszczęście spotka przy zie 
lonym świętle. Dlatego, że 
ktoś inny nie przestrzega 
przepisów.

Ludzie, opamiętajcie się...
TK

8, 19, 31, 44, 49

KOLEJNE DARY NA CENTRUM ZDROWIA DZIECKA
Delegacja członków Klubu Honorowych Dawców Krwi działają- 

cego przy kopalni węgła brunatnego „Bełchatów” przekazała wczo- ; 
raj przewodniczącemu Społecznego Komitetu Budowy Pomnika — 
Szpitala Centrum Zdrowia Dziecka min. Januszowi Wieczorkowi 
wzruszający dar dla CZD. Jest nim 23.450 mililitrów krwi.

Również tego dnia delegacja stołecznej komendy straży pożar­
nych złożyła min. J. Wieczorkowi zebrane wśród młodzieży 
oddziałów samoobrony dary pieniężne na rzecz Centrum Zdro­
wia Dziecka. Jednocześnie delegacja poinformowała, iż młodzi 
kursanci ofiarowali 45 litrów krwi jako dalszy ich wkład w trwają­
cej akcji krwiodawczej na ten cel. (PAP) •

MILION TON PRODUKTÓW W PORCIE SZCZECIŃSKIM
We wtorek dokerzy Zakładu Przeładunków Drobnicowych i działa­

jący w jego ramach tymczasowej bazy kontenerowej portu szczeciń­
skiego prze’ądowali Po raz pierwszy 1 min ton ładunków w ciągu 
roku. (PAP)

ŚWIĄTECZNY REJS „STEFANA BATOREGO"
Wczoraj TSS „Stefan Bafory” wypłynął z portu gdyńskiego w rejs 

świąteczno-noworoczny, zabierając 220 turystów polskich. W Lon­
dynie zaokrętuje dalszych 530 pasażerów z Wielkiej Brytanii. Nasz 
transatlantyk płynie na Wyspy Kanaryjskie, a rejs potrwa do 10 
stycznia. Święta pasażerowie spędzą płynąc przez Zatokę Biskajską, 
a mowy rok — na redzie Madery. Po powrocie „Stefan Batory” od­
będzie 8 wycieczek z polskimi turystami do Rostocku, a następnie 
uda się na doroczny remont do Gdańskiej Stoczni Remontowej.

PAP

donoszą!
' • W Paiprotni w woj. konińskim 
wpadł wczoraj w poślizg samo­
chód osobowy i zderzył się z cię­
żarówką. 3 osoby odniosły obraże­
nia i zostały przewiezione do szpi 
ta la.
• Na dworcu PKS w Ostrowie

Współzawodnictwo pracy źródłem 
wartości ideowo-politycznych i materialnych

W Departamencie Stanu przed wizytą J. Cartera w Polsce

Perspektywy rozwoju współpracy 
gospodarczej PRL - USA

Omówienie przemówienia premiera P. Jaroszewicza

Przypominając na wstępie 
narodziny i tradycje socjalis­
tycznego współzawodnictwa 
pracy w naszym kraju, P. Ja­
roszewicz powiedział: Z naj­
wyższym szacunkiem myślimy 
o dorobku bohaterów pracy, 
którzy bylii pionierami socja- 
listycznego współzawodnictwa, 
własnym przykładem i aktyw­
nością potwierdzali jego gospo­
darcze i moralne znaczenie.

Rozwój współzawodnictwa 
pracy stał się masowym prze­
jawem politycznego poparcia 
ludzi pracy dla sprawy budów 
nictwa socjalistycznego dla wła 
dzy ludowej, dla partii prze­
wodzącej budowie ludowej Pol 
ski.

Dziś takie współzawodnictwo 
pracy jest źródłem tworzenia 
i umacniania niepowtarzalnych 
wartości ideowo-politycznych i 
materialnych. Wyraża ono bo­
wiem, nieznany w żadnej in­
nej epoce -i formacji społecz­
nej, stosunek do pracy, jako 
do miernika postawy człowie­
ka wobec historii swego naro­
du, wobec zadań współczes­
nych i wobec wizji przyszłego 
rozwoju kraju.

Pracy zawdzięczamy wszyst­
ko, co zyskaliśmy jako naród 
i jako kraj. Im więcej chcemy 
osiągnąć, tym skrupulatniej 
mierzymy siły na zamiary, tym 
rozważniej planujemy każdy 
krok. Naszą siłą — podkreślił 
mówca — jest, była i pozosta­
nie praca naszego narodu.

Dziś, kiedy podejmujemy za­
dania coraz ambitniejsze i cb- 
raz bardziej złożone, wielkim 
patriotycznym obowiązkiem 
ną^ wszystkich jest utrwalenie 
dorobku ludzi dobrej roboty — 
bohaterów pracy socjalistycz­
nej i wychowanie młodego po­
kolenia na tych wzorach, ja­

„Mały Lotek" 
roso WANIĘ I , 

5, 17, 21, 33. 34

LOSOWANIE II

9, 16, 23, 24, 32
Końcówka band. 9703

„Express-Lotek"

został wepchnięty przez tłoczących 
się pasażerów pod nadjeżdżający 
autobus 19-letni chłopiec. Odniósł 
on obrażenia.
• W Makronosie w woj. kali­

skim zapaliła się przedwczoraj od 
śrutownika stodoła ze zbożem 1 
maszynami rolniczymi. Straty sza­
cuje się na około 200 000 zł.

$ Podczas zabawy 4-letniego 
chłopca z zapałkami spłonęła we 
wtorek w jednym z indywidual­
nych gospodarstw w Rybce Sokol­
skiej w woj. kaliskim drewniana 
stodoła wartości 30 000 zł. (b) 

kich oni nam dostarczali i na­
dal codziennie dostarczają. Mu 
simy zrobić wszystko, aby za­
pewnić im należyte warunki 
twórczego działania, aby na 
każdym kroku odczuwali do­
wody społecznego poparcia i 
szacunku.

PZPR zawsze przykładała wielką 
wagę do prawidłowego rozwoju 
ruchu współzawodnictwa pracy. 
Podstawowe wartości współza­
wodnictwa powinniśmy umac­
niać, uwzględniając głębokie zmia­
ny, jakie dokonują się zarów­
no w świadomości, w kwalifikac­
jach i postawach ludzi jak i w 
technicznym uzbrojeniu pracy, w 
gcspodarce kraju.

Związki zawodowe, organizacje 
społeczne, administracja państwo­
wa i gospodarcza, powinny w od­
powiedzialny sposób troszczyć się 
o to, by współzawodnictwo pracy 
faktycznie i namacalnie służyło u- 
rzeczywistnianiu zadań społeczno- 
gospodarczych wytyczonych w uch 
wałach VII Zjazdu partii, skonkre­
tyzowanych na plenarnych posie­
dzeniach jej Komitetu Centralne­
go, w tym zwłaszcza — na IX Ple­
num.

P. Jaroszewicz podkreślił da­
lej, że aktywność produkcyjna 
i społeczna załóg i ogółu- ludzi 
pracy zmierzać dziś powinna 
w większym niż kiedykolwiek 
przedtem stopniu do nadania 
zdecydowanego prymatu spra­
wom jakości produkcji, jej no 
nowoczesności, solidności wy­
konania i efektywności.

Rozwijając współzawodnic­
two 'powinniśmy więc sku­
piać wysiłki na oszczędności 
materiałów, surowców, paliw 
i energii, na wzroście produk­
cji kierowanej na rynek we­
wnętrzny i eksport, a talkże — 
co jest niemniej ważne — na 
stałej poorawie warunków pra 
cy i podnoszeniu jej bezpie­
czeństwa.

Także w okręgu zachodnim

Radiotelefony 
w lokomotywach

Porozumiewanie się dyżur jej Państwowych wprowadza 
nych ruchu z maszynistami sję łączność radiową. 3 bm. 
pociągów dotychczas możliwe przekazano ja do użytku na 
było tylko na stacjach, a teraz szlaku Rawicz — Poznań.
— dziękii radiołączności — bę­
dzie także na szlaku. Powinno 
to ułatwić szybkie informowa­
nie obsługi noeiągu o rozmai­
tych przeszkodach na trasie 
Na nostenuinkach ruchu insta­
lowane są bowiem stacjonar­
ne urządzenia, a lokomotywy 
wynosaża się w tranzystorowe 
radiotelefony.

Także na liniach w Zachod­
niej Dyrekcji Okręgowej Ko-

519 śmiertelnych ofiar trzęsienia ziemi w Iranie
Agencja Reutera podaje z po­

wołaniem się na radio teherańskie, 
że dotychczasowy bilans trzęsienia 
ziemi, które we wtorek nawiedziło

Szwajcarskie Ministerstwo Spra­
wiedliwości poinformowało wczo­
raj rano, że dwoje terrorystów 
zachodnioniemieckich, zatrzyma­
nych poprzedniego dnia zostało 
zidentyfikowanych jako: Christian 
Moeller i Gabrielle Kroecher-Tie- 
demann. Początkowo przypuszcza 
no, że są to Willy Peter Stoli i Ju- 
liane Plambeck.

Prezydent Szwajcarii Kurt Fur- 
gler, który jest jednocześnie mi­
nistrem sprawiedliwości i minis­
trem d/s policji — powiadomił 
kanclerza Helmuta Schmidta i mi­
nistra spraw wewnętrznych RFN 
— Wernera Maihoffera o zidenty­
fikowaniu dwojga aresztowanych. 
Szczegółów identyfikacji nie poda 
no do wiadomości.

Nazwiska Christiana Moellera i 
Gabrielle Kroecher-Tiedemann nie 
znajdują się na zaęhodnioniemiec- 
kiej liście najbardziej poszukiwa-

Szczególne znaczenie przywią­
zujemy do dalszego rozwoju współ 
zawodnictwa zespołowego, do łą­
czenia wysiłków robotników i in­
żynierów, racjonalizatorów i wy­
nalazców. Ich wspólne dokonania 
zadecydują o efektach pracy w 
przyszłym roku.

Przygotowujemy się do wielkie- 
go wydarzenia w życiu kraju i 
partii, jakim będzie II Krajowa 
Konferencja PZPR. Każdy dzień 
potwierdza przekonanie, że partia 
może liczyć na poczucie odpowie­
dzialności załóg robotniczych za 
sprawy ich zakładów i całej go­
spodarki, za wykonanie w całości 
planów społeczno-gospodarczych i 
bardziej skuteczne i cierpliwe po 
konywanie kłopotów i trudności.

Zbliżające się sesje KSR na 
pewno staną się kolejnym wyra­
zem aktywnego współudziału za­
łóg w kształtowaniu kierunków 
rozwoju społeczno-gospodarczego 
w roku przyszłym i wydobywaniu 
licznych jeszcze istniejących re­
zerw'.

W dalszym rozwoju współzawod 
nictwa pracy — kontynuował mów 
ca — w pełni wyzwalać trzeba 
tkwiące w tym ruchu walory wy­
chowawcze. Młodzi pracownicy 
stanowią pokaźną, a w wielu za­
kładach dominującą liczebnie 
część załóg. Naturalną cechą mło 
dości jest zapał, chęć wyróżnienia 
się, wprowadzania zmian, okaza­
nia się lepszym, przodowania i ak­
tywności. Trzeba te dobre, twór, 
cze cechy młodości, głęboko tkwią 
ce w sercach i świadomości naszej 
młodzieży, umacniać i ukierunko­
wywać. Energię i zapał młodych 
zespolić trzeba z doświadczeniem 
starszych pokoleń, które budowa­
ły zręby Ludowej Polski.

Największa wartością socja­
lizmu jest człowiek — pod­
kreślił w zakończeniu P. Ja­
rosz ety i-cz. Jego działalność 
tworzy rzeczywistość i decy­
duje o przvszłości kraju. Chce­
my przez dalszy rozwój współ 
zawodnictwa pracy uczynić z 
pracowitości i gospodarności 
cechę narodową Polaków, 
sprzyjającą realizacji wielkich 
zadań socjalizmu, wielkich am 
bicji narodu. (PAP) 

wczoraj natomiast zaczęła ona 
działać na trasie Poznań - 
Stargard (docelowo — p^zez 
Szczecin do Świnoujścia).

Na początku przyszłego min 
siąca planuje się wprowadzić 
łączność radiowa na linii Po* 
nań — Warszawa, a w później 
szym oknesie uzyska ją szlak 
Poznań — Ostrów — Klucz­
bork oraz Jarocin — Gniezno 

tbord

południowo-wschodnie rejony Ira­
nu, wynosi 519 zabitych. Liczba 
ofiar może być jeszcze większa.

PAP

Zidentyfikowano 
w Szwajcarii 

nych terrorystów. G. Kroecher-Tie 
demann jest jednak znana ze swej 
działalności w wielu krajach świa­
ta. Odsiadywała ona karę więzienia 
za udział w aktach terroru, była 
m. in. podejrzana o próbę zabi­
cia policjanta. W roku 1975 zosta­
ła zwolniona z więzienia wraz 
z kilkoma innymi terrorystami, któ 
rych uwolnienia domagali się po­
rywacze przewodniczącego CDU w 
Berlinie Zachodnim — Petera Lo­
renza. Jest podejrzana o udział w 
zamachu na wiedeńską siedzibę 
OPEC w grudniu 1975 roku. Ch. 
Moeller jest rpniej znany.

Prokurator federalny RFN — 
Kurt Rebmann powiedział dzień-

Korespondent PAP — Sta­
nisław Głąbiński, odwiedził nie 
które agendy, które przygoto­
wują wizytę prezydenta USA 
— Jimmy Cartera w Polsce. 
Oto co usłyszał tam na temat 
perspektyw rozwoju wsnół- 
pracy gospodarczej między Pol­
ską a USA:

Z uzyskanych informacji wy­
nika, że obecny poziom obu­
stronnej wymiany handlowej 
sięgający miliarda dolarów 
rocznie może i powinien ulegać 
stałemu zwiększaniu. Nie ule­
ga wątpliwości, że istnieje re­
alna możliwość szerszego ot­
warcia amerykańskiego rynku, 
dla szerokiego wachlarza Dol­
skich towarów. Proces ten jed­
nak — zdaniem amerykańskich 
ekspertów — musi przebiegać 
systematycznie, z uwzględnie­
niem odpowiednich postulatów 
odbiorców w USA.

Proces współpracy przemy­
słowej obu krajów znajduje s>ę 
dopiero w początkowej fazie. 
Proces ten rokuje znaczne na­
dzieje i ma przed sobą szero­
kie nerspektywy. Np. w USA 
uważa się, że Polska ma szcze­

Władze izraelskie
Dokończenie ze str. 1'

ster obrony Izraela. przvbył 
do Egiptu, aby przygotować 
wizytę premiera Begina. prze­
widzianą na 25 bm. Obserwa­
torzy przypuszczają jednak, iż 
Weizimian poinformował orezy 
denta Sadata i gen. Gam.asie- 
go o szczegółach ..planu poko­
jowego”, przygotowanego 
orzez stronę izraelską. Agen­
cje prasowe zwracaja uwagę, 
iż wizvta Wejmana ma istot­
na w?yę w dialogu egipsko-iz- 
raclskim ze względu na kluczo 
wa pozycję- połitvtfzną. jaka 
odgrywa on w Izraelu. Przvoo 
mina się. że nrżyczynił się cm 
do zwycięstwa w wyborach 
Dławicowego ugruoowania Li- 
kud i obecnie iest ..Drawą rę-

Peg^a.
Kairski dziennik ..al-Ahram” po 

dał. że w czasie wizvtv w IsniaiHi 
nremierowi Beginowi towarzyszyć

P. Agee protestuje przeciw 
nakazowi wydalenia go z Holandii

Specjalna Komisja Doradcza 
przy Departamencie d.s. Cudzo­
ziemców Holandii przystąpiła do 
rozpatrywania apelącji wniesionej 
przez byłego agenta Centralnej 
Agencji Wywiadowczej (CIA), 
amerykańskiego dziennikarza 
Philippe’a Agge, który protestuje 
przeciwko przedstawionemu przez 
władze holenderskie nakazowi opu 
szczenią przez niego Holandii. P. 
Agge pracował jako korespondent 
w wielu krajach świata i zdemas­
kował poważne operacje zagranicz 
ne CIA. W odpowiedzi na decyzję 
władz holenderskich odrzucił on 
jako bezpodstawny zarzut, iż jego 
nobyt w Holandii stanowi zagro­
żenie dla ..porządku snołecznego” 
i „bezpieczeństwa narodowego” ;.v 
tym kraju.

Agee podkreślił, że niezadowolę-,. 
Inie władz holenderskich wywoła-1

zatrzymanych 
terrorystów

nikarzom z Karlsruhe, iż w baga­
żach zatrzymanych w Szwajcarii 
terrorystów znaleziono kilkanaście 
dowodów osobistych i dokumentów 
podróży, a także kopertę z 20 000 
dolarów. Przypuszcza się, że obo­
je mogli uczestniczyć w porwaniu 
wiedeńskiego milionera — Palmer- 
sa.

¥
Były „producent bomb”, należą­

cy do grupy Baader-Meinhof, 
bierk Hoff został w środę skazany 
przez sąd frankfurcki na karę 4 lat 
i 8 miesięcy więzienia. Sąd uznał 
go winnym popierania grup prze­
stępczych i produkcji broni bez 
zezwolenia. (PAP) 

gólnie wiele doświadczeń w 
dziedzinie górnictwa węglowe­
go ,a jest to ta gałąź gospo­
darki, do której rozwoju przy­
kłada się obecnie w USA wie­
le wagi. Polskie osiągnięcia w 
tym zakresie i polska mvśl 
techniczna stoją na wysokim 
światowym poziomie.

Podobnych dziedzin rokują­
cych nadzieje na interesującą 
współpracę jest wiele. Z co­
raz większą uwagą np. obser­
wuje się w USA postępy pol­
skiego przemysłu lotniczego. 
Polskie konstrukcje pokazane 
na międzynarodowych wysta­
wach, iak np. samolot rolniczy 
z silnikiem odrzutowym, bu­
dzą poważne zainteresowanie.

Oczywiście nie wszvstk<e 
sprawy szczegółowe będą przed 
miotem rozmów prezydenta 
Cartera w Warszawie — infor­
muje ekspert Departamentu 
Stanu. Sadzimy jednak, że roz­
mowy te przygotują dobry 
grunt i stworzą korzvstnv kli­
mat dalszych, bardziej już szcze 
golowych rozmów grup eksper­
tów. (PAP)

będzie również izraelski minister 
spraw zagranicznych Mosze Da- 
jan, który był jednym z głów­
nych inicjatorów błyskawicznej 
inwa^fi zbrojnej Izraela na kra­
je arabskie- w czerwcu 1967 roku.

Wbrew deklaracjom o pokojo­
wych intencjach komisja rządowa 
Izraela podjęła decyzję o przystą­
pieniu w najbliższym czasie do bu 
do wy nowej osady izraelskiej na 
południowo-zachodnim zboczu gó­
ry Hermon, w północnej części 
okupowanych syryjskich Wzgórz 
Golan.

¥

Agencja AFP, powołując się la 
oświadczenie kairskiego korespon­
denta radia izraelskiego, donnsi, 
że Izrael zwolnił wszystkich więź­
niów arabskich, których listę pre­
zydent Sadat przedstawił premie­
rowi Beginowi podczas swej wi­
zyty w Jerozolimie. Zdaniem ob­
serwatorów politycznych, jest lo 
pierwszy gest dobrej woli Izraela 
wobec Egiptu. (PAP) 

ła przede wszystkim jego działal­
ność dziennikarska. Postanowienie 
specjalnej komisji w jego spra­
wie powinno być przedstawione w 
ciągu najbliższych 10 dni holen­
derskiemu ministrowi sprawiedli­
wości.

P. Agee pracował jako agent w 
CIA przez 12 latz Po opublikowa­
niu książki, w której demaskuje 
przestępczą działalność amerykań­
skiej służby wywiadowczej w Anie 
ryce Łacińskiej i w Europie, zo­
stał zmuszony do opuszczenia 
USA i przybył do W. Brytanii. W 
czerwcu br. władze brytyjskie za 
żądały jednak, aby Agee opuścił 
kraj. W sierpniu br. amerykański 
dziennikarz został z kolei wydalo­
ny z Francji. P. Agee twierdzi, że 
decyzje ó jego eksoułsjl z tych 
dwóch państw zostały powzięte 
pod naciskiem CIA.

Pogodą
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś w 
Wielkopolsce: zachmurzenie duże, 
miejscami mżawki i zamglenia.

Temperatura minimalna od mi­
nus 2 do 0 stopni, maksymalna 
od 1 do 3 stopni. Wiatry słabe, 

Wczoraj o godz. 16 zanotowano 
następujące temperatury: w Kali­
szu, Koninie, Lesznie po 2 stop­
nie, w Pile 4 stopnie, w Pozna­
niu 3 stopnie; ciśnienie 763,5 mm.

Dzisielszu serwis Informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig
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Patrząc w przyszłość

Nasza sprawa 
nasze zadania 

/ /

Rolnicze renty i emerytury
Kto i kiedy może korzystać z dobrodziejstw nowej ustawy

II KRAJOWA 
KONFERENCJA

Już wkrótce 
II Konferencja 
Krajowa PZPR 
dokona prze­
glądu podsta­
wowych próbie 
mów realizacji 
programu roz- 
<voju narodowe­

go, wytyczonego na VI Zjeź- 
dzie i rozwiniętego w Uchwale 
VII Zjazdu partii. W oparciu 
o wyniki tego przeglądu okreś­
li też warunki i zadania, któ­
rych realizacja zadecyduje o 
•nowej jakości naszej gospodar­
ki narodowej, o rozwoju życia 
społecznego, we wszystkich je­
go dziedzinach.

Jednocześnie, od Nowego Ro­
ku wejdziemy w trzeci już rok 
realizacji obecnego planu pię­
cioletniego.

Jego . założenia f piroipotfcje 
znamy już z obrad Sejmu. Zo­
stały one podporządkowane wy 
mogom dalszej, konsekwentnej 
realizacji strategicznych celów 
wytyczonych na VI Zjeździe, 
z jednoczesnym dostosowaniem 
tej realizacji do obecnych wa­
runków oraz aktualnych, naj­
pilniejszych potrzeb społeczno- 
gospodarczego rozwoju kraju. 
Jak wiadomo, warunki te są 
wypadkową nie tylko sytuacji 
gospodarczej kraju i potrzeb 
społeczeństwa, lecz również sy­
tuacji na rynkach zagranicz­
nych, oddziaływającej na na­
szą gospodarkę.

Han na rok 1978 jest wiec 
bilansem naszych aktualnych 
i perspektywiicznych potrzeb 
oraz aktualnych, realistycznie 
ocenionych możliwości ich ża- 
spokojenia. Przewiduje, że w 
przyszłym roku nastąni dalszy 
rozwój sił wytwórczych, umoc­
nienie równowagi rynkowej 
oraz wzrost poziomu zaspoko­
jenia potrzeb społeczeństwa. 
Jednocześnie ma nastąpić dal­
sze pogłębienie manewru gos­
podarczego, oznaczającego prze 
grupowanie sił i środków ce­
lem poprawy wyżywienia na­
rodu, przyspieszenia budow­
nictwa mieszkaniowego i umoc 
nienia równowagi rynku. Wy­
raża się to m. in. w założonym 
zmniejszeniu udziału inwertv_ 
cii w dochodzie narodowym do 
24 procent, gdy w 1975 r. ten 
udział wynosił 32 procent. Jed­
nocześnie nastaipi zmiana struk 
tury inwestycji — zastosowa­
nie preferencji w stosunku d-o 
tych dziedzin gospodarki, w 
których wystąpiły szczególnie 
Pilne, wyżej określone potrze­
by.

Łącznie plan 1978 roku, trze­
ciego roku obecnej pięciolatki., 
decydującej o nowoczesności 
rozwoju -nasz^b kraju i pod­
niesieniu dobrobytu całego spo 
łeczeństwa. jest planem wy­
równywania frontu rozwoju, 
jego stabilizacji na wysokim 
poziomie oraz maksymalnego

uwzględnienia bieżących po­
trzeb społecznych.

Uderzającą cechą planu, istot 
nym jego założeniem jest rola, 
jaką ma spełnić w jego reali­
zacji efektywność pracy i jej 
jakość, najszerzej rozumiana 
aktywność zawodową i obywa­
telska ludzi pracy. W połącze­
niu z kwalifikacjami zawodo­
wymi oraz intelektualnymi <3®t 
ona bowiem warunkiem efek­
tywności gospodarowania prąz 
sprawnego funkcjonowania 
wszystkich innych d:ziedzin na­
szego życia społecznego.

Drugą istotna cecha planu 
jest jego realizm. Wyraża 
się on m. in. w syntetycz­
nym wskaźniku jakim jest 
wskaźnik dochodu narodowe­
go, ustalony w 1978 r. na 
5,5 proc., a więc poniżej osią­
ganego w latach- poprzednich. 
Ten realizm planowania i ten- 

•dencia do eliminowania napiec 
tym bardziej jednak uwypukla 
role subiektywnych czynników 
w dalszym rozwoju gospodar­
czym i społecznym kra ju, szcze 
gólnie zaś role rezerw, kryją- 
cych się w aktywność’ zawo­
dowej i społecznej, jakości' i 
wydajności pracr oraz efek­
tywności gospodarowania. Zda- 
jemy sobie wszyscy sprawę z 
tego, jak duże są to jeszcze 
re^.o^w^r!

Obiektywne warunki i moż­
liwości techniczno-produkcyj­
ne uruchomienia tych rezerw, 
szczególnie w podstawowych, 
decydujących dziedteinach ży­
cia gospodarczego naszego kra- 
ju. zostały stworzone w ciągu 
kilku poprzednich lat. Tempo 
wzrostu technicznego uzbroje­
nia pracy w przemyśle i bu- 
dewni-ctwie było bowiem znacz­
nie wyższe od tempa przyrostu 
wydajności pracy. Posiadamy 
dziś wysoko wydajną, nowo­
czesną bazę techniczną, nadal 
zresztą modernizowaną i roz­
budowywaną. Wartość technicz 
nego uzbrojenia przemysłu w 
ciągu ostatnich pięciu lat wzro­
sła o połowę, a w budownic­
twie o 65 procent. Trzecia 
część całego majątku produk­
cyjnego. a połowa maszyn i 
urządzeń w przemyśle, pocho­
dzi z ostatnich sześciu lat. Jest 
to więc przemysł nowoczesny, 
o wysokiej sprawności tech­
nicznej.

Jednocześnie posiadamy ka­
drę wysoko kwalifikowanych 
specjalistów wszystkich dzie­
dzin życia. Nasze szkolnictwo 
wyższe wydało już blisko mi­
lion dyplomów, w latach sie­
demdziesiątych posiad altśmy 
już 30 absolwentów szkół wyż­
szych na 10 000 ludności, co 

tokuje nas w czołówce państw 
współczesnego świata. Zda je­
my4 sobie jednak spraiwę wszy­
scy z tego, że pod względem 
wydajności i efektywności pra­
cy od tej czołówki dzieli nas 
jeszcze spory dystans.

Jak wiadomo, na efektyw­
ność sił wytwórczych każdego 
społeczeństwa, obok maszyn i 
urządzeń, składają się również 
ludzie zatrudnieni bezpośred­
nio przy produkcji, jak również 
organizujący tę produkcję i 
kierujący nią na co dzień. 
Określa t0 role aktywności pra 
cowniczej i obywatelskiej — 
jej znaczenie jako bezpośred­
niego czynnika rozwoju, wa­
runkującego efektywność gos­
podarki oraiz całego żvcia spo­
łecznego we wszystkich jego 
dziedzinach,

funkcjonowanie i dobrobyt 
każdego społeczeństwa, szcze­
gólnie socjalistycznego, są bez­
pośrednio zależne od postaw i 
współdziałania obywateli, od 
ich wiedzy, talentów i aktyw­
ności. Jert to założenie ustro­
jowe socjalizmu j tylko w wa­
runkach takie’ aktywności mo­
że być zrealizowana wizją 
demokratycznego, samorządne­
go społeczeństwa ludzi rów­
nych, o jednakowych, rzeczy­
wistych prawach gwarantowa­
nych nrzez socjalistyczne pań­
stwo. W tym 
funkcjonują bowiem ekono­
miczno-społeczne mechanizmy 
kapitalizmu jego prawa przy­
musu ekonomicznego z bezro­
bociem na czele.

Powszechność obywatelskiego 
zaangażowania, aktywności za 
wodowej oraz społecznej jest 
jednocześnie podstawowym wa 
runk:em osiągania kolejnych, 
etapowych celów budownic­
twa socjalistycznego. Socjalizm 
bowiem nie jest magiczną for­
mułą działającą samoczynnie 
— jest on takim, jakim go bu­
dują konkretne społeczeństwa.

Te prawdy są dla myślących 
Polaków szczególnie oczywiste. 
Rzeczpospolita bowiem, po raz 
pierwszy w siwych dziełach, 
stała się rzeczywista jednoś­
cią narodową, w której wszy­
scy Polacy uczestniczą na rów­
nych prawach ; ponoszą za n’ą 
wspólną odpowiedzialność. Ja­
ka ona jest i jaką bed^ie — 
zależy od’ nats wszystkich.

Są to banalne prawdy,, po­
wszechnie znane. Nie wystar­
cza jedn ak ich te ^etyczne 
uświadamianie sobie. Powinny 
one wdrażać się w konkret­
nych postawach na co dzień. 
Warto to sobie uświadomić, do 
konując bilansu roku ubiegłe­
go i kreśląc plany na rok przy­
szły.

MICHAŁ SADOWSKI

Zakład Ubezpieczeń •Spo­
łecznych i jego tereno­
we oddziały oraz urzę­

dy gminne przygotowują się 
do załatwiania formalności 

związanych z przyznawaniem 
i wypłatą pierwszych emery­
tur, rent i innych świadczeń 
socjalnych dla rolników, 
zgodnie z przyjętą w paździer 
niku br. ustawą o Zaopatrze­
niu Emerytalnym Rolników i 
Ich Rodzin. Ustawa ta wcho­
dzi w życie od 1 stycznia 1978 
r. i wprowadzana będzie, jak 
wiadomo, stopniowo. W związ 
ku z tym dziennikarz Polskiej 
Agencji Prasowej przeprowa­
dził rozmowę z dyrektorem 
Departamentu Ubezpieczeń 
Społecznych Ministerstwa 
Pracy, Płac i Spraw Socjal­
nych — Markiem Piątków-, 
skim na temat: Kto i od kie­
dy będzie mógł korzystać z 
dobrodziejstw tej ustawy?

— Już od początku przy­
szłego roku — powiedział M. 
Piątkowski — rozpocznie się 
przyznawanie emerytur'! rent 
inwalidzkich dla rolników, 
przekazujących swe gospodar 
stwa państwu, pod warun­

kiem osiągnięcia przez nich 65 
lat życia dla mężczyzn i 60 lat 
dla kobiet (dla kombatantów 
— o 5 lat wcześniej) albo — 
niezależnie od wieku — w ra­
zie zaliczenia do I lub II gru­
py inwalidów.

Natomiast rolnicy przeka­
zujący swe gospodarstwo na­
stępcy otrzymają od 1 stycz­
nia 1978 r. emeryturę, jeżeli 
ukończyli 80 lat życia względ 
nie zostali zaliczeni do I lub 
II grupy inwalidztwa.

Emerytury i renty oblicza­
ne będą od przeciętnej rocz­
nej wartości sprzedaży pań­
stwu produktów rolnych z 
okresu od 1977 r. do końca 
roku poprzedzającego rok 
przekazania gospodarstwa. 
Przykładowo: rolnikowi, któ­
ry przekaże swe gospodar­
stwo w 1978 r., liczyć się bę­
dzie wartość sprzedaży z roku 
1977; w razie przekazania go­
spodarstwa w 1979 r. uwzględ 
niana będzie sprzedaż z lat 
1977 i 1978.

Warto przy tym podkreślić, 
że rolnikom spełniającym po­
dane wyżej warunki, którzy 

• przekażą gospodarstwa w 
okresie do 31 lipca 1980 r., 
emerytury, i renty będą przy­
znawane nawet wówczas, je­
żeli wartość sprzedanych 
przez nich produktów rolnych 
nie osiągnie 15 000 zł rocznie. 
W takich przypadkach emery 
tura lub renta wynosić będzie 
1.500 zł miesięcznie, z odpo­
wiednim zwiększeniem — w 
razie przekazania gospodar­
stwa państwu — o ustalone 
ustawą dodatki za przekazaną 
ziemię, budynki i drzewostan.

Natomiast od lipca 1980 r. 
przyznawane będą renty wszy 
stkim rolnikom, którzy prze­
każą gospodarstwo następcom 

już po ukończeniu 65 lat przez 
mężczyzn i 60 lat przez kobie 
ty, jeżeli wykażą się sprzeda­
żą produkcji dla państwa war 
tości nie niższej niż 15 000 zł 
oraz opłacaniem składek na 
fundusz emerytalny.

— Od kiedy będą wypłaca­
ne dodatki do emerytur i 
rent?

— Oczywiście od chwili przy 
znania świadczeń, przy czym 
będą to dodatk/i:
• rodzinne dla dzieci, wnu 

ków i rodzeństwa w wysokoś 
ci uzależnionej od liczby osób, 
na które będą wypłacane oraz 
od dochodiu na osobę w ro­
dzinie,
• dla innych osób utrzymy 

warnych przez emeryta lub ren 
cistę, które osiągnęły 65 lat 
(mężczyźni) i 60 lat (kobietv) 
lub są inwalidami i nie mają 
własnych stałych źródeł do­
chodu. Dla tych osób dodatki 
wyniosą '500 zł miesięcznie, 
a dla „dożywotników” — 750 
zł miesięcznie,
• z tytułu odznaczeń pań­

stwowych uprawniających do 
dodatku — w wesołości 25 
procent emerytury lub renty.
• z tytułu zaliczenia do I 

grupy inwalidów — w wyso­
kości 500 zł miesięcznie, a dla 
ociemniałych — 800 zł miesię 
cznie. albo z tytułu osiaęnię- 
cia 80 roku życia (500 zł).

Dotyczy to rent dla rolni­
ków, którzy przekażą gospo­
darstwo po dniu 15 stycznia 
1978 r., a co z dotychczasowy 
mi rentami z tytułu przeka­
zania ziemi państwu?

— Rencistom pobierającym 
te świadczenia będą — poczy 
nająć od 1 stycznia przyszłe­
go roku wypłacany wszystkie 
wvmienione wyżej dodatki. 
Ci, którzy ich nie pobierają, 
powinni wystąpić w tej spra 
wie do oddziału ZUS wypła­
cającego rentę. Ponadto te 
renty, które były wvpłacane 
w niepełnej wvsokośici. jeżeli 
np. jeden z małżonków upraw 
nionvch do rentv zmarł, beda 
od początku przyszłego roku 
odpowiednio podwyższone.

Z dniem 1 lipca 1978 r. 
wszystkie renty, których jest 
obecnie niemal 170.000 przy­
znane na podstawie dawnych 
przepisów będą podwyższone 
o 150 zł. O,d stveznia 1980 r. 
nastąpi dalsza r>odwvż!ka tvóh 
rent t-k aby zadra -^ta 
nie była niższa niż 1500 zł.

Jakie świadczenia przysłu­
giwać będą poczynając Pd 

-przyszłego roku rolnikom pro 
wadzącym gospodarstwa?

— Zgodnie z przepisami u- 
stawy, poczmając od począt­
ku przyszłego roku, przysłu­
giwać będą świadczenia dla 
rolników, którzy ulegną wy­
padkom przv oracv w gospo­
darstwie rolnym lub z tytułu 

choroby zawodowej, będą to 
takie świadczenia, jak:

© zasiłek chorobowy przy­
sługujący za każdy dzień nie­
zdolności do pracy trwającej 
dłużej niż 30 dni> który wypła 
cany będzie przez okres do 6 
miesięcy,
• jednorazowe świadczenie 

z tytułu stałego Lub długo­
trwałego uszczerbku na zdro 
wiu; za każdy procent utraty 
zdrowia wypłacane będzie 500 
zł, zaś rodnikom, którzy w wy 
niku wypadku lub choroby 
zawodowej zaliczeni będą do 
I grupy inwalidzkiej przysłu 
giwać będzie dodatkowo 10 000 
złotych. .

Świadczenia te przysługiwać 
będą zarówno rolnikowi jak 1 
jego współmałżonkowi pracu­
jącemu w gospodarstwie. Pra 
wo do tych świadczeń przysłu 
giwać będzie także dzieciom 
rolnika oraz innym osobom 
pozostającym na jego utrzy­
maniu, które ulegnie wypad­
kowi przv pracv w gospodar­
stwie rolnym. Jeżeli osoby te 
zaliczone zostaną wskutek .wy 
padku do I lub II grupy in­
walidów, będą miały także pra 
wo do rentv inwalidzkiej w 
wysokości 750 zł miesięcznie.

Od początku przyszłego ro­
ku stosowane będą także prze 
pisy ustawy dotyczące pomocy 
leczniczej dla rolników pro­
wadzących gospodarstwa- i 
członków ich rodzin.

Natomiast przewidziane u- 
sitową ząs‘:,f-i nor^dewe, i za­
siłki na dzieci kalekie wypła­
cane będą rolnikom prowadzą 
c^m gosnoda-rstwo od potowy 
1980 roku.

— Zakres świadczeń przy­
sługujących już od początku 
przyszłern reku jest bardzo 
szeroki, istotoe wiec, cz” in­
stytucje, które realizować hę 
tlą ustawę przegotowane są do 
wykonania tych zadań?

— Trwaj a imtensw^ńe przv 
gotowania do wdrożenia orze 
bisów ustawv w życie. Pódję 
to szeroką akcję szkoleńiową 
całego aparatu wykonawczego. 
Dobiegają końca prace nad 
Łnstrukciami wykonawczymi 
oraz nad pm.vi«ptcwaniem nie­
zbędnych formularzy.

Wydane zostało rozioonza- 
dzenie wykonawcze Rady Mi. 
nistrów, w którym unormowa 
no w sposób szczegółowy wie 
le istotnych zagadnień jak no. 
zasady ewidencji siorzedaży 
produktów rolnych i chorób 
zawodowych oraz zasady wy 
nłatv przvsł’jgunących z tego 
tytułu świadczeń, a także sera 
wy dotyczące składek na fun 
dusz emerytalny rolników 
itn. Zdobiono wiec wsz^^tko, 
aby rolnicy mr^1! ko-zys+ać z 
o rz wn vch . im ust a w ą u- 
prawnień.

Rozmawiał
FRANCISZEK BOBULA

Były fryzjer carski — hrabia Borodow, pupil 
Pawła I, panującego u schyłku XVIII stule 
cia imperatora Rosji, staje się właścicie­

lem teatru pańszczyźnianego. Na gościnne wysłę 
py na swej scenie zaprasza słynną aktorkę z Pa

Wanda Jakubowska (VIoleHa Leblanc) i Henryk 
Herdzin (Andrzej Tumański) w jednej ze scen 

„Niewolnicy"'.
Fot. G. Wyszomirska

TEATR

Operetkowa
ryża Violettę Leblanc. Gdy artystka przyjeżdża do 
Petersburga, okazuje się, iż hrabia zamierza za­
trzymać ją u siebie na zawsze. I to nie tyle ze 
względu na walory artystyczne (jakież bowiem 
może mieć o nich pojęcie eksgolibroda?), co na 
wdzięki kobiece. Świadom wszakże słabości swych 
przymiotów osobistych więc i braku szans na 
jej poślubienie, umyślą intrygę, w której następ­
stwie zagraniczna oblubienica stanie się,jego nie 
wolnlcą. Początkowo wydarzenia biegną z pla­
nem. Podstawiony za księcia młody chłop pańsz 
czyźniony, żeni się z Leblanc, czyniąc tym samym 
z ntej... własność Borodowa. Po wyjawieniu pod­
stępu panna młoda woli raczęj zginąć niż żuć z 
hrabią. Lecz wszystko się dobrze kończy: zako­
chana para uzyskuje od hrabiego uciekającego 
przed administracją nowego cesarza — wolność...

Taka jest fabuła operetki „Niewolnica”*), któ­
rej premiera odbyła się w minioną sobotę w po 
znańskim Teatrze Muzycznym.

Powstał ten utwór niespełna pół wieku temu 
jako sztuka teatralna. Kiedy dostał się w ręce 
Mikołaja Slrelnłkowa — młodego dyrygenta Mu 
zycznego Teatru Komedii w Leningradzie, ten w 
ciągu paru zaledwie tygodni stworzył obszerną 
partyturę. W równie szybkim tempie operetka do 
czekała się na wspomnianej scenie prawykona­
nia. Był to rok 1929. I od tej pory datuje się, trwa 
jący nadał, pełen sukcesów życiorys ,,Niewolnicy” 
w teatrach Związku Radzieckiego.

„Niewolnica”
Być może o powodzeniu tej operetki zadecydo 

wało libretto, choć — jak na ten gatunek sztuki 
przystało — zabawne i satyryczne, to jednocześ 
nie zawierające treści społeczno-polityczne. Być 
może zasłuaa to muzyki. Zasadzajac się na mod 
nym w latach dwudziestych rytmie foxtrotta, łączy 
zarazem elementy rosyjskiej pieśni ludowej. Naj­
pewniej jednak na powodzenie utworu składają 
się walory zarówno tekstu jak fęż muzyki.

Inscenizację poznańską utworu Słrelnikowa 
przygotowała w głównej mierze para realizatorów 
radzieckich — Griaorij Spektor (reżyser moskiew 
skiego Muzycznego Teatru Kameralneoo; wusta- 
wiał ten utwór na różnych scenach Kroiu Rad) i 
Lilia Tałankina (choreograf tej placówki).

Reżyser przywiózł do Poznania nowe opracowa 
nie, co wiaże się — jak sądzę — prrzede wszy­
stkim ze szczupłością tutejszej sceny oraz zespo 
łów: baletowego i chóralnego. Jeao zasługą >esł 
wydobycie i uwypuklenie nieomal u każdego z 
wykonawców najbardziej dlań charakterystycz­
nych walorów akłorsko-wokalnych, a przez to osią 
gnięcie dużego zróżnicowania postaci. Mamy 
więc pięknie śpiewającą nieomal operową, Do­
stać tytułową (wykonuje ją obdarzona silnym i 
dźwięcznym sopranem — a także urodą — Wan 
da Jakubowska), mamy — diametralnie różną, 
typowo teatralną postać służącego Zachara (po 
zwalającą ukazać komediowy talent Tadeusza 
Wojtycha), a niejako pomiędzy nimi — klasyczną 

posłać operetkową — hrabiego Borodowa (bez 
zarzutu kreuje ją wszechstronny Jan Rowiński). 
Na minus reżysera zapisać jednak trzeba pewne 
dłużyzny w przedstawieniu. Zrezugnowanie z kW 
ku scen, zwłaszcza II aktu (choćby z przebiegu 
wesela), nadałoby spektaklowi dynamizmu, oży­
wiłoby go.

Zespół baletowy tańczący równo i z wdzię­
kiem bywa zawsze atrakcyjnym elementem wido­
wiska scenicznego. Ze taki tworzyli tum razem 
tancerze Teatru Muzycznego, a również że para: 
Bronisław Grzegorek i Bogdan Biegański, urzeka 
jąco wykonała Adagio przemieniające królewnę 
w łabędzia — wypada podziękować Lilii Tałanki 
nie.

Z grona solistów-odłwórców pierwszoplanowych 
ról wyróżnili się też: Sławomir Pletraszewskt (Ni 
kita Baturyn) i Henryk Herdzin (Andrzej Tumański) 
ale jedunie w popisach wokalnych. Nadużywanie 
przez pierwszego z nich w partiach mówionych sl 
ły wyjątkowo donośnego ałosu, a nienaturalne 
wręcz śoiewne deklamowanie (i to ze złym ak­
centem!) Herdzina stają się po prostu nieznośną 
i uciążliwą dla słuchaczu manierą.

Zmieniające się często wnętrza i stroje, obra 
zujące cząstkę tamtej epoki, uwypukliła umiejet 
nie. skomponowana szata scenograficzna, a uszy 
publiczności radowała starannie przygotowana or 
kiestra.

WOJCIECH NENTWIG

*) Strelnikow — „Niewolnica”, operetka
w trzech aktach „(Violetta Leblanc”), libretto pol­
skie: Ziemowit Fedecki i Andrzej Jarecki według 
Eugeniusza Gerkena i Wiktora Rappaporta, insce­
nizacja i reżyseria: Grigorij Spektor, choreografia: 
Lilia Tałankina, scenografia: Ryszard Strzembala, 
kierownictwo muzyczne: Wiesław Suchcples. Pre­
miera w Teatrze Muzycznym w Poznaniu 17 grud 
nia 1977. °
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1978 r. — ostatnim rokiem reformy funduszów socjalnych

Coraz lepiej wypoczywają

pracownicy i ich rodziny
W nadchodzącym roku bę­

dzie zakończone wprowadzanie 
w życie jednej z najdonioślej­
szych decyzji w polityce spo­
łecznej lat siedemdziesiątych 
— reformy zakładowej działał 
ności socjalnej. Wszystkie za­
kłady pracy będą tworzyć w 
1978 roku odpis na fundusz so 
cjalny w wysokości nie mniej 
szej niż 2 procent funduszu 
płac. Oznacza to zamknięcie 
ważnego etapu na drodze do 
stopniowego zrównywania sy­
tuacji socjalnej różnych grup 
zawodowych.

Upowszechnienie funduszu 
socjalnego było jednym z pod 
stawowych założeń reformy za 
początkowanej w 1974 r„ ko­
lejnym dowodem konsekwen­
cji w urzeczywistnianiu zasad 
naszej polityki społecznej. 
Przypomnijmy: przed uchwale 
■niem przez Sejm nowych zasad 
tworzenia i podziału tego fun 
duszu zakłady zatrudniające 
kilkaset tysięcy pracowników 
w ogóle nie miały środków na 
działalność socjalną, ą wiele 
innych przedsiębiorstw dyspo 
nowało niewielkimi kwotami

nego okazał się najbardziej ko 
rzystny. Pozostałym zakładom 
— tym, które przed reformą 
miały stosunkowo wysokie fun 
dusze na cele socjalne — za­
gwarantowano utrzymanie tej 
kwoty do czasu gdy wskaźnik 
odpisu wyniesie 2 procent.

Środki na działalność socjal 
ną nadal się powiększają. Już 
dziś są to, w skali globalnej 
kwoty niemałe. W 1974 r. łącz 
ny odpis na fundusz socjalny 
wynosił 10,4 mld zł, zaś w br. 
osiągnie około 12,7 mld zł. 
Odpisy na fundusz socjalny są 
głównym, ale nie jedynym źró 
dłem jego dochodów. Fundusz 
zasilają również opłaty za ko­
rzystanie z usług socjalnych, 
wpływy z ich sprzedaży itp.

Założenie to, generalnie 
rzecz biorąc, udaje się realizo­
wać. Plany socjalne stają się 
integralną częścią planowania 
zakładowego, a w praktyce co 
raz bardziej się utrwala zasa 
da traktowania ich na równi 
z zadaniami produkcyjnymi. 
Reforma w znacznym stopniu 
przyczyniła się do szybkiego

cjalnych. Równocześnie polep­
sza się stopniowo wykorzysta 
nie ośrodków wypoczynko­
wych.

Zakończenie przyszłym
roku reformy funduszów socjal 
nych powinno skłonić zakłady 
Pracy do zastanowienia się nad 
dalszą gospodarką tymi środ­
kami, nad możliwościami zwię 
kszenia skuteczności społecz­
nej i efektywności ekonomicz­
nej działalności socjalnej. W
ostatnich latach, 
wzrosły koszty

jak wiadomo, 
niektórych u-

^ług socjalnych. Tym większa 
.“t ''“icczncźć racjonalnegojest konieczność
i oszczędnego wydatkowania 
środków, podejmowania przed 
sięwzięć wspólnych, a więc 
tańszych i gwarantujących na 
ogół wyższy poziom usług.

Społecznym i ekonomicznym 
nakazem jest dziś lepsze roz­
poznanie potrzeb załogi, wyni 
kających ze struktury jej wie 
ku, odsetika kobiet. svtuacj: ro 
dzinnej, warunków i charakte
ru pracy, słowem wszy-

rozwoju w ostatnich latach

Dalszy spadek
produkcji stali 

w krajach EWG
Według najnowszych danych 

służby statystycznej EWG, 
produkcja stali surowej na ob 
szarze Wspólnoty wyniosła 
w listopadzie br. 10,4 min ton 
w porównaniu ż 10,7 min ton 
w poprzednim miesiącu i 11.2 
min ton w listopadzie ubiegłe­
go roku. W okresie pierw­
szych 11 miesięcy br. produk­
cja ta osiągnęła wielkość 116.7 
min ton, co oznacza spadek o 
6 procent w stosunku do ana­
logicznego okresu 1976 r.

Największe zmniejszenie pro 
dukcji zanotowano w RFN (o 
9 procent). Belgii (o 8,4 proc.). 
W. Brytanii (o 7,7 proc.) i 
Luksemburga (o 6,7 proc.).

Z analizy przeprowadzonej 
przez brukselskich ekspertów 
wynika, że wskutek kryzysu 
najpoważniejsze straty w świe 
cie zachodnim poniósł właśnie 
przemysł stalowy EWG.

PAP

W RFN - za postępowe poglądy

W klasyfikacji na klubowego mistrza Polski

Zapaśnicy Grunwaldu
na trzecim miejscu

Polski Związek Zapaśniczy 
wspólnie z redakcją „Przeglądu 
Sportowego” co roku prowadzi 
klasyfikację, wyłaniającą klubo­
wego mistrza Polski w zapasach. 
Punkty przyznawane są zawodni­
kom za miejsca od 1 do 12 na naj 
ważniejszych imprezach Krajo­
wych. W klasyfikacji tej zapaśni­
cy poznańskiego Grunwaldu zaję­
li wysokie trzecie miejsce, z do­
robkiem 62 punktów. Pierwsze 
miejsce zajęła Stal Rzeszów — 89 
pkt., a drugie Gwardia Warsza­
wa — 63 pkt. Grunwald wyprze­
dził GKŚ Tychy — 61 pkt., Budo­
wlanych Łódź — 52 pkt., i Plon 
Milicz — 42 pkt.

Lokata Grunwaldu mogła być 
lepsza, gdyby nie słaby start w 
łódzkiej spartakiadzie młodzieży, 
na której w grupie juniorów młod 
szych poznański klub został skla­
syfikowany na 12 pozycji, a wśród 
juniorów starszych zajął 8 miej­
sce. W pozostałych imprezach bra 
nych pod uwagę w tej klasyfika­
cji wojskowi zajęli następujące lo 
kąty: drużynowe mistrzostwa Pol 
ski juniorów — 3, ogólnopolskie

turnieje klasyfikacyjne junio­
rów młodszych — 6 (wy­
różnili się: B. Gorynia i K. Ma- 
cioszek), ogólnopolskie turnieje 
klasyfikacyjne juniorów starszych 
— 3 (najlepsi zawodnicy; C. Koś- 
mider, M. Maćkowiak), I liga in­
dywidualna seniorów — 4 (w swo 
ich kategoriach zwyciężyli: W. 
Olejnik i W. Stecyk) indywidual­
ne mistrzostwa Polski seniorów — 
3 (złoty medal zdobył W. Stecyk, 
srebrny W. Olejnik, brązowy B. 
Szulc, a czwarte miejsca zajęli: L. 
Wojciechowski, A. Kromolicki).

Wysoka lokata zapaśników Grun 
waldu jest w równej mierze za­
sługą zawodników, trenera J. 
Frankiewicza i dobrze z nim 
współpracującego kierownika sek­
cji _ w. Kozłowskiego. W przy­
szłym sezonie zawodnicy wojsko­
wego klubu pragną zająć w tej 
klasyfikacji jeszcze wyższą loka­
tę. W porównaniu z zakończonym 
sezonem klubom doliczane będą 
również punkty za udział zawod­
ników w mistrzostwach Europy 
świata, (wił)

na ten cel. 
kiem około 
dów miało 
niższy od

Jeszcze przed ro- 
20 procent zakła- 
wskaźnik odpisu 

docelowego, jakim
jest 2 procent funduszu płac. 
Dla tych zakładów nowy me­
chanizm tworzenia i coroczne­
go przyrostu funduszu socjal-

wypoczynku pracujących i ich 
dzieci. Z wczasów skorzysta w 
br. około 4,5 min osób, a z róż 
nych 10011 wypoczynku letnie 
go i zimowego około 7,2 min 
dziewcząt i chłopców. Na te 
cele zakłady przeznaczają w 
br. 8.6 mld zł z funduszów so-

stkich czynników, które decy­
dują o wyborze najważniej­
szych kierunków działalnoś­
ci socjalnej w każdym zakła­
dzie. Oznacza to zarazem ko­
nieczność lepszego sprawiedli­
wego rozdziału świadczeń so­
cjalnych. pierwszeństwa dla 
tych, którzy najbardziej na nie 
zasługują i najpilniej tej po­
mocy potrzebują. (PAP)

Po 14 latach nienagannej
pracy groźba zwolnienia

Bokserski PP W turnieju „Izwiestii*

Rezolucje ekonomiczne du ekonomicznego podkreśla,

Naczelnikowi jednego z urzę 
dów pocztowych w Essen — 
Paulowi Seider-bergowi po 14 
latach nienagannej służby gro 
zi obecnie zwolnienie z oracy. 
Dyrekcja poczty w Duesseldor 
fie. któremu podlega urząd w

że wszelkie negocjacje o cha- j Essen prowadzi obecnie prze 
rakterze globalnym w sprawie | ciwko niemu „wstępne dccho-

XXXII sesji ONZ
Na dwóch kolejnych przed­

ostatnich posiedzeniach 19 i 20 
hm. XXXII Sesja Zgromadze­
nia Ogólnego Narodów Z jedno 
czonych, przyjęła część rezolu
cji ekonomicznych. wśród
nich jednomyślne decyzje w 
sprawie zwołania w roku przy 
szłym VII sesji Konferencji 
Prawa Morza, a w r. 1980 se­
sji specjalnej ONZ dla oceny 
realizacji nowego ładu ekono 
micznego. rezolucje w sprawie 
inflacji i „drenażu mózgów”, 
w sprawie wznowienia konfe-

rencji na temat zintegrowane 
go programu surowcowego 
oraz rezolucje wzywającą Izra 
eł do przerwania eksploatacji 
zasobów ludzkich i surowco­
wych na arabskich terytoriach 
okupowanych.

VII sesja III Konferencji 
Prawa Morza odbędzie się od 
28 marca do 12 maja przyszłe 
go roku w Genewie, z możli­
wością jej przed łużentia do 19 
maja.

Rezolucja na temat sesji spe 
cjalnej w .sprawie nowego ta

ustanowienia nowego ładu eko | 
nomicznego powinny się odby j 
wać w ramach systemu naro- ’ 
dów zjednoczonych. Jest to, 
IX) fiasku paryskiego dialogu

dzenie”. ponieważ jest on 
członkiem Niemieckiej Partii 
Komunistycznej (DKP) i w ro 
ku 1975 wystinał z ramienia tej

.Północ Południe” powrót
do koncepcji wysuwanej przez 
kraje socjalistyczne. Celem se 
sji specjalnej w r. 1980 będzie ; 
ocena postępu w realizacji no $ 
wego ładu ekonomicznego oraz I 
ustalenie nowej strategii roz-1 
woju ekonomicznego na lata t 
osiemdziesiąte. Zgromadzenie | 
postanowiło także powołać ko ’ 
mitet, który będzie na bieżąco | 
zajmował się realizacją nowe- I 
go ładu oraz przygotowywał | 
raporty dlą kolejnych sesji | 
Zgromadzenia Ogólnego. (PAP) j

partia swoja kandydaturę w
wyborach samorządrwych.

Jest to kolejny przypadek 
I zastosowania „Berufsverbot” 

t — zakazu zatrudniania w in- 
styiucjach państwowych RFN 

i osób o poglądach postępowych 
■ Pnz.ecŁwko postępowaniu dy- 
j rdkeji pocztv zaprotestowali 
• mieszkańcy Essen. (PAP)

We wtorek w siedzibie Polskiego 
Związku Bokserskiego odbyto sę 
losowanie Pucharu Polski. W roz­
grywkach tych uczestniczy 36 ze­
społów pierwszej i drugiej ligi, po 
dzielonych na 9 grup. Dodatkowo 
akces do tych rozgrywek zgłosiło 
9 zespołów, które opuściły II ligę. 
Podzielono je na dwie grupy z 
tym, że po rozgrywkach grupo­
wych nie będą już uczestniczyć w 
półfinałach.

Zespoły I i II ligi stoczą w gru­
pach mecze w 6 terminach. Półfi­
nały odbędą się w dniach 19—21 
maja. a. finał 2—4 czerwca. Roz­
grywki pucharowe rozpoczną alę 
15 stycznia. Decyzją PZB w me­
czach pucharowych nie będą uczę 
stniczyć pięściarze, którzy zakwa 
lifikują się do kadry narodowej.

Zwycięstwa hokeistów 
CSRS i ZSRR

W hokejowym turnieju „Izwle- 
stii” drużyna* ZSRR pokonała Fin­
landię 7:3 (3:0, 2:0, 2:3).

W drugim meczu CSRS — wy­
grała ze Szwecją 2:1 (1:1, 1:0, 0:0).

Wygrana polskich 
hokeistów w Szwecji
Hokejowa reprezentacja Polski 

zakończyła swe występy w Szwe­
cji meczem z I-ligowym zespołem
Huddinge,
5:4 (1:2, 1:1, 3:1).

odnosząc zwycięstwo

Na turnieju szermierczym w Śremie

AZS Gdańsk zdobywcą pucharu

Całkowita prohibicja
W Śremie rozegrano interesują­

cy turniej szermierczy o puchar 
przewodniczącego Rady Zakłado­
wej miejscowej Odlewni Żeliwa 
HCP. Trofeum to wywalczyli szer

(AZS Poznań), 2. Woźniawśka 
(Nadodrze Zielona Góra), 3. Tracz 
(AZS Gdańsk), 4. Kuszel (Warta

Film o generale 
K. Świerczewskim
Wytwórnia Filmowa Wojska Pol­

skiego „Czołówka” realizuje film 
o generale Karolu Świerczewskim 
pt. „Był taki czas”. Zainauguruje 
on cykl filmowy o bohaterach Lu­
dowego Wojska Polskiego. Następ­
nie obrazy mówić będą m. in. o 
żołnierzach spod Lenino: majorze 
Bronisławie Lachowiczu i porucz­
niku Mieczysławie Kalinowskim.

Wykonawcą głównej roli filmu 
„Był taki czas” — Stanisław Jasz- 
kowski przypomina zewnętrznie 
generała Waltera. Aktor znał ge­
nerała również osobiście z cza­
sów, gdy był żołnierzem dowodzo­
nej przez niego 2 Armii Wojska 
Polskiego. (PAP)

Od 26 bm.
„Czterdziestolatek*1

Rozstrzygnięcie konkursu w Poznańskiem

Zakład pracy pomaga szkole
W Domu Przyjaźni „Trojka” w 

Poznaniu odbyto się wczoraj ple 
narne posiedzenie Wojewódzkiej 
Rady Opiekuńczej nad Szkołami 
oraz komisji oświaty WRZZ w Po 
znaniu z udziałem przedstawicie­
li 66 przodujących w tym społecz 
nym działaniu zakładów pracy 1 
szkół. Dokonano podsumowania 
pierwszego etapu ogólnopolskiego 
konkursu „Zakład pracy pomaga 
szkole”.

Do ettmłnaejl centralnych spo­
śród 126 zakładów wytypowano z 
województwa poznańskiego: Po­
znańskie Przedsiębiorstwo Kon-
strukcjl Stalowych Urządzeń

i

Obrobi Artykułami Wyposażenia 
Mieszkań w Poznaniu, Zakład Pro 
dulkey jno-Remontowy Energetyki 
„Energoprem” w Czerwonaku, GS 
„Samopomoc Chłopska” w Nowym 
Tomyślu. Zakłady te otrzymały z

w Poznaniu — Jerzego Męczyń- 
skiego nagrody za dotychczasową 
działalność.

w indyjskim stanie
mierze AZS Gdańsk 90 pkt..

Władze GudźaratM, rodzinnej 
prowincji M. Gandhiego, od 
dawna niełaskawe dla zwolenni­
ków Bachusa, dały znów upust 
swemu wstrętowi do alkoholu i |

którzy wyprzedzili Wartę Śrem 
— 87 pkt., i Wartę Poznań — 77 
pkt.

W imprezie przeznaczonej dla za 
wodników roczników spartakiado­
wych (1960 i młodsi) wzięło udział 
194 szermierzy z 7 klubów. W po­
szczególnych broniach triumfowa-

zakaz sprzedaży napojów wysko- | 
kowych w tych dniach rozporzą-1 
dzeniem, które grozi karą każde- > 

się na teryto- j 
stanie nietrzeź- Ś

mu, kto znajdzie 
rium prowincji w 
wym, choćby upił 
ratem. Posunięcie

się poza Gudża 
ma ukrócić

li: floret kobiet: T. Walczak

część Gud- 3 
urządzania I

wycieczek do szynków i barów w ,

praktykowany przez 
żaratczyków zwyczaj

Koszykarze Olimpii 
nie mają konkurentów

Śrem), 
niewski 
(Warta
(AZS 
(Warta

Floret chłopców: 1. Wiś- 
(AZS Gdańsk), 2. Górniak
Śrem), 
Gdańsk), 
Śrem).

szczyński (AZS Gdańsk), 
(Warta Poznań), 3. M. 
(Warta), Krupowiec (AZS

3. Pyszczyński
4. T omczak

Szpada: i. Py-
2. si'/.e

Swięch 
Gdańsk).

Szabla: 1. Klój (Warta Poznań), 2. 
Czosnowski (AZS Poznań), 3. Mro- 
czyk (Nadodrze Zielona Góra), 4. 
Stawiarz (Budowlani Toruń), (wi)

H. Kostka trenerem

znów na małym ekranie
Od 26 bm. bawić nas będzie na 

małym ekranie kolejna, trzecia 
już seria perypetia „Czterdziesto­
latka”. W składającej się z ośmiu 
odcinków serii znów się spotkamy 
z Inżynierem Karwowskim, jego 
rodziną, przyjaciółmi 1 innymi bo­
haterami serialu reżyserowanego 
przez Jerzego Gruzę. (PAP)

I SATYRA ♦

Przemysłowych „Mostostal” w Po 
znaniu, Spółdzielnię Mieszkanio­
wą „Osiedle Młodych”, Zakłady 
Przemysłu Metalowego H. Cegieł 
ski — Odlewnia Żeliwa w Śremie, 
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo' 
Handlu Wewnętrznego Oddział

Również wczoraj rozdzielono na 
grody dla zwycięzców konkursu 
wojewódzkiego o najlepszy zakład 
opiekuńczy nad zbiorczymi szko­
łami gminnymi Pierwsze miejsce 
przypadlo Państwowemu Przedsię 
biorstwu Gospodarstw Rolnych w 
Łabiszynku i ZPRE „Energoprem” 
w Czerwonaku, drugie GS „Samo 
pomoc Chłopska” w Rakoniewi­
cach i Kombinatowi PGR Choci- 
cza, trzecie PGR w Popowie Ko 
ścielnym i WZGS Zakład Handlu 
w Środzie, (bg)

sąsiadujących z ich prowincją sta 
nach Ma.harasz.tra i Radżasthan.

Gudżarat, liczy 31 min miesz­
kańców, jest jedną z dwóch pro­
wincji indyjskich, w których obo­
wiązuje całkowita prohibicja. W 
pozostałych 20 stanach sklepy mo 
nopolowe są otwarte przez więk­
szość dni tygodnia. Premier Indii 
82-letni Morarji Desai (rodem z 
Gudżaratu) zapowiedział, że w cią 
gu najbliższych czterech lat wpro 
wadzi prohibicję w całym kraju 
„choćby miał stracić władzę.”.

PAP

Okręgowy Związek Koszykówki 
w Poznaniu zweryfikował wyniki 
uzyskane w pierwszej rundzife roz 
grywek o mistrzostwo klasy mię­
dzywojewódzkiej strefy Poznań 
w koszykówce mężczyzn. Na pół­
metku zdecydowanie prowadzą 'ko 
szykarze Olimpii, którzy w 18 me­
czach nie ponieśli and jednej po­
rażki i wyprzedzają o 3 punkty

Szombierek Bytomi
Hubert Kostka, do niedawna tre 

ner Górnika Zabrze, od 1 stycz­
nia podejmie pracę w innym gór­
niczym klubie — Szombierki By­
tom. (PAP)

Lecha II Poznań i AZS

Oto tabela po pierwszej

Gorzów.

rundzie:

i/v

Długo na mnie czekasz, 
kochanie?

Konsultacje 
polityczne we Włoszech

Włochy wkroczyły w etap oży- 
wtonych konsultacji politycznych, 
związanych z formalnie wysunię­
tym przez partie — komunistycz­
ną, socjalistyczną i republikań­
ską postulatem pilnego utworze­
nia rządu jedności narodowej z 
udziałem WłPK jako bardziej niż 
obecny gabinet odpowiadającego 
potrzebom chwili.

Wcspraj, odbyły się rotzmowy 
przedstawicieli kierownictwa W to 
skiej Partii Komunistycznej z se 
kretarzem generalnym — Enrico 
Berlinguerem. z przywódcami fe­
deracji związkowej CGIL — CISL 
— UIL — Luciano Lamą, Luigi 
Macarto i Giorgio Benvenuto.

Wczoraj także przywódcy CGIL 
— CISL — UIL odbyli rozmowy 
również z sekretarzami partii so- 
c ja llstyczne j, soc jaldemokratycz- 
ncj. republikańskiej i chadeckiej.

PAP

WOG-i a udział załóg w zarządzaniu
WOG skrót, który w życiu społeczno-gospodarczym zyskuje

coraz większą popularność. Wielkie organizacje gospodarcze są bo- 
wtem nową formą integracji organizacyjnej w sferze gospodarki 
państwowej, zaś ich zadanie polega na koncentracji rozproszonych, 
często niewielkich przedsiębiorstw przemysłowych. WOG4 oznacza­
ją więc kolejny etap doskonalenia metod zarządzania i kierowania 
gospodarką narodową. Jak w tej nowej sytuacji realizowana jest 
zasada współzarządzania, stanowiąca konsekwencję ludowładztwa 
i centralizmu demokratycznego? Jakie należy podjąć inicjatywy w 
zakresie rozwiązań prawnych, aby ten doniosły element demokracji 
socjalistycznej nie oznaczał efektywnego, lecz pustego dźwięku? 
Na te m. in, pytania próbuje odpowiedzieć w opublikowanej ostat­
nio pracy *) Zdzisław Niedbała, pracownik Zakładu Prawa Gospo­
darczego Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza. Autor omawia m. 
in. model prawny uczestnictwa organów załogi w zarządzaniu wiel­
kimi organizacjami gospodarczymi oraz zasięg i charakter kompe­
tencji ^wiązkowych organów załóg, (zr)

Zdzisław Niedbała .Udział organów załogi w zarządzaniu
wielkimi organizacjami gospodarczymi w PRL”, Wydawnictwo Nau­
kowe UAM, s. 176, zł 51.

Nakładem Wydawnictwa Naukowego UAM ukazały się ponadto 
następujące pozycje: Wacława Strykowskiego — „Wstęp do teorii 
filmu dydaktycznego”, Tadeusza Kozłowskiego — „Zjednoczenie Za­
wodowe Polskie 1918—1939” oraz Janiny Mrówczyńskiej — „Społecz­
no-ekonomiczne warunki realizacji prawa do pracy w PRL”.

1. Olimpia P-ń
2. Lech II P-ń
3. AZS Gorzów
4. Zagłębie Konin
5. Orkan Srodd
6. Spójnia Starg.
7.
8.
9.

10.

Stella Gniezno 
AZS II P-ń 
Pogoń II Szcz. 
Kotwica Kol.

18
18
18
18
18
18
18
18
18
18

36
33
33
27
25
25
24
24

21

1724:1213 
1632:1318 
1686:1406 
1205:1305 
1208:1392 
1477:1497 
1386:1402 
1334:1100 
1333:1613 
1184:1623

(wił)

Z hokejowej tafli
Hokeiści drugiej reprezentacji 

ZSRR rozegrali kolejny mecz w 
Kanadzie — tym razem w Winni- 
peg. Drużyna radziecka uległa ze­
społowi Winnipeg Jets 4:6.

W stanie Jozn natomiast grała 
drużyna Moskwy, reprezentowana 
przez Chimika Woskriesiensk. Ho 
keiści radzieccy pokonali tam zes­
pół Nova Scotia Voyageurs 6:3.

W Cincinnati rozegrali towarzys 
kie spotkanie hokeiści drugiej re­
prezentacji CSRS' i miejscowego 
zespołu Stingers. Mecz zakończył 
się remisem 5:5 (1:2, 2:3, 2:0).

Najlepsi kulturyści wystąpili w Poznaniu
W Domu Przyjaźni „Trojka” w 

Poznaniu odbyły się XII ogólno­
polskie zawody kulturystyczne o 
puchar Wielkopolski. Udział w 
nich wzięli wszyscy najlepsi kul­
turyści z Polski, a także repre­
zentanci z Węgier z Istvanem Bit 
terem — aktualnym II wicemis­
trzem Europy oraz Nagy Tiborem 
— mistrzem kraju.

Wielobój, w którym startowali 
zawodnicy składał się z czterech 
konkurencji: wyciskanie sztangi 
w pozycji leżącej, ocena sylwetki, 
ocena umięśnie^a, i układ dowol 
ny — pozowanie.

W kategorii do 168 cm wzrostu 
po raz dziesiąty najlepszy okazat 
się Henryk Szczepański (Sandow 
Poznań), w kategorii do 175 cm 
triumfował Nagy Tibor (Sparta- 
cus Budapeszt), a w kategorii po­
wyżej 175 cm zwyciężył Istvan Bit 
ter (Wolan Budapeszt). Drużyno­
wo wygrała zawody poznańska 
sekcja kulturystyczna „Sandow” 
działająca przy Spółdzielni Miesz­
kaniowej „Osiedle Młodych”.

(wił)



Praca Kupno
Pomoc domowa trzy godzi 
ny dziennie potrzebna. Bo
nin 16 m 19. 43847g
Przyjmę pracę chałupni­
czą w zakresie ślusarstwa 
lub tokarstwa. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 43871g.

Tokarkę 1,5 m toczenia o- 
raz tłocznię do 30 ton l^u- 
pię. Oferty „Prasa”, Grun 
waidzka 19, dla 43922g.

Atrakcyjną Małą suknłę 
ślubną — sprzedam. Po­
znań, Calliera 4 m. 10.

 43539g

Sprzedaż

Opiekunka do dziecka do 
godz. 16 potrzebna. Wyna­
grodzenie dobre. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 43729g.

Piec c. o. 1,75 h sprzedam. 
Jarocin, ul. Kasprzaka 12 
wieczorem. ig39p

Sprzedam przyczepę do 
Warszawy oraz mecha­
niczną krajalnicę do ka­
pusty. Ireneusz Szynków 
ski, Gniezno, ul. Roose- 
velta 166. 163,7p

Szlifowanie cylindrów sa 
mochodowych, wałów kor 
bowych, dorabianie tło­
ków wykonuje warsztat, 
Poznań, Grodziska 24, Ma 
linowski. Silniki Warsza­
wy, Polskiego Fiata w jed
nym dniu.

0 Lokale
39047g

Warsztat instalacji c.o. i 
wod.-kan. przyjmie ucz­
nia, tel. 631-76 po godz. 16. 
, 43787g

Rozsada pomidorów Re- 
vermun ulepszony — przyj 
muję zamówienia, odbiór 
1—10 luty. Ogrodnictwo, 
ul. Glebowa 28, 61-312 Po 
znań, tel. 707-25, 43705g
Kożuch damski sprzedam. 
Tel. 719-24, 43640g

Przyjmę dozorcostwo z 
mieszkaniem. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19,’ dla 
43819g.
Zdunów przyjmę. Ul. Gło 
gowska 113 m, 2. 44121g

Nowe popielate karakuły, 
rozmiar 48 — sprzedam. 
Tel. 649-68, poniedziałek, 
środa, piątek, godz. 17— 
20 ■  43575g

Futro piżmaki okazyjnie, 
sprzedam. Tel. 67-35-35.

44134g
Pomidory „Barao” 3 m 
wysokie oraz amerykań­
skie „Climbling” wczesne 
i najwcześniejsze. Wyso­
ka wydajność. Nasiona 
20 zł porcja, wysyła za po 
braniem pocztowym ho­
dowca Stanisław Polak, 
Stary Węgliniec, 59-940 
Węgliniec. 1611p

M-2 lub M-3 własnościo­
we w Poznaniu — kupię. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 43518g.
Dam mieszkanie na wsi 
(2 pokoje, kuchnia, woda, 
prąd, c. o.) w zamian za 
pilnowanie domu. Oferty 
33023, Wrocław, „Prasa”, 
Podwale 62 . 2765-^K2

@ Nieruchomości
Samochody Wronki dom z ogro-

O Nauka

Krowę młodą wysokociel- 
ną sprzedam. Nowak, Trze 
hisławki, gm. Środa.
_________ 43840g

Zaporożca sprzedam, tel. 
20-47-53, po godz. 16.00.

44039g

dem 1.000 m!, z wolnym 
mieszkaniem, sprzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 42656g.

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 42168g

Mateczniki chryzantem do 
niczkowych cytrynowe, 
białe sprzedam. Starołęc- 
ka 163. 43843g

P r z e t a r g

Simcę 1301 GL, Opel Re­
kord 1700, rocznik 1972 ga 
raż z blachy falistej ocyn­
kowanej 6X3,2 sprzedam 
ul. Ratajczaka 11 m. 7.

 43796g

© Zguby
8 grudnia zgubiłam obrącz
kę. Tel. 711-19. 44162g

Spółdzielnia Pracy „Juwelia” w Poznaniu, Plac
Wolności 5, ogłasza:

Sprzedam Stara 28 i przy 
czepę 3-tonową. Gniezno, 
ul. Warzywna 10 (Skiere- 
szewo koło bloku). 43953 g

Zgubiono legitymację nr 
169, bilet autobusowy rocz 
ny wystawiony przez 
Szkołę Podstawową Jafro 
cin. Małgorzata Jeniec, 
Tarce. K 1647p

PRZETARG NIEOGRANICZONY
konanie:
1. prac elektrycznych —
2. prac malarskich —

na wy-

ca 35 tys. zł

Sprzedam Wołgę Gaz 24, 
rocznik 1973. Buk, tel. 162. 

 44014g

ca 35 tys. zł
3. prae murarsko - podłogowych —

ca 80 tys. zł 
w warsztacie Spółdzielni tri. Kraszewskiego 26 
oraz Zakładzie Usługowym przy ul. Ratajcza­
ka w terminie do dnia 30. 01. 1978 r. .

Do udziału w przetargu zapraszamy przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze oraz zakłady 
prywatne.

Oferty należy składać w kopertach w ciągu 
14 dni licząc od daty ogłoszenia przetargu.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi 17 dnia od 
ogłoszenia.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez podania

Vo!kswagena 1200, 1300 — 
rocznik 1969—1973 kupię. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 43592g.
Nowego Fiata 126p sprze­
dam. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 43659g.
Nowego Fiata 126p kupię. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 43679".
Kupię używany silnik 
P-70 lub skrzynię biegów. 
Romanowski, Gniezno, Le 
cha 1, tel. 12-76. 1621p

przyczyn. 4460-K1

Wartburga 353, stan bar­
dzo dobry, rocznik 1972 
oraz Syrenę 104 — sprze­
dam. Tadeusz Woźniczak, 
64-331 Dakowy Mokre.

42722g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
18 grudnia 1977 r. zmarł nagle w wieku 55 lat

TOWARZYSZ

mgr STEFAN PATEREK
zastępca dyrektora d/s ekonomicznych Zakładu 
Budowy Sieci Elektrycznych „Elbud” w Pozna­
niu, zasłużony działacz społeczno - polityczny 
na terenie miasta Poznania.

Zmarły wyróżniony był Odznaką Honorową 
Miasta Poznania oraz Odznaką Honorową Za 
Zasługi w Rozwoju Województwa Poznańskiego.

W Zmarłym tracimy cenionego przez załogę 
dyrektora, szczerze oddanego pracy w służbie 
budownictwa energetycznego.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 23 grudnia
1977 r. o godz. 14.50 na cmentarzu na Junikowie.

Żegnamy Go z głębokim żalem składając Ro­
dzinie wyrazy szczerego współczucia.

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa 
Rada Robotnicza — pracownicy 

Zakładu Budowy Sieci Elektrycznych „Elbud”

4216-K3

Zawiadamiamy, że zmarł nasz były pracownik 
Fabryki Kosmetyków „Pollena - Lechia”

JAN GROCHOWIDZKI
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 

kiego współczucia.
głębo-

Pogrzeb odbędzie się dnia 24 .grudnia 
o godz. 8.30 na cmentarzu komunalnym 
nikowie.

1977 r. 
na Ju-

Rada Zakładowa — Dyrekcja — Rada Robotnicza 
współpracownicy

Fabryki Kosmetyków „Pollena - Lechia"*

4218-K3

Dnia 18 grudnia 1977 r. zmarł

mgr STEFAN PATEREK
wieloletni działacz 

Polskiego Związku Esperantystów, 
prezes Oddziału PZE w Poznaniu.

W Zmarłym ruch esperancki stracił oddanego 
i cenionego działacza.

Cześć Jego pamięci!
Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy współ­

czucia składa
Zarząd Oddziału

Polskiego Związku Esperantystów

44137"

s. + P.

JÓZEFA FRANKOWSKA
z domu Wojczak

zasnęła w Bogu, dnia 21 grudnia 1977 r. ukocha­
na matka, teściowa, babcia, prababcia i ciocia.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w pią­
tek, 23 bm. o godz. 10 w kościele księży Pallo­
tynów, pogrzeb tego samego dnja o godz. 11.50 
na cmentarzu górczyńskim.

Strapiona

44 1 54®

tDnia 20 grudnia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św„ przeżywszy lat 63, mój 

drogi mąż, nasz kochany ojciec, teść, dziadek, 
brat, szwagier i wujek, śp.

JOZEF BAMBER
wulkanizator

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 
o godz. 13.30 z kościoła Świętego Ducha w Gro­
dzisku Wlkp.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
44103®

Przyjmę akwizycję (tele­
fon w domu, bagażówka). 
Oferty — „Prasa”, Grun-1 
waldzka 19 dla 43277g.
Wykonuję: nowoczesne
konstrukcje namiotów fo­
liowych, szklarni, ogro­
dzenia siatkowe, ozdobne 
inne konstrukcje stalo­
we. Materiały dowożę 
własnym transportem. 
Slusarnia, Tarnowo Pod­
górne, tel. 12 — Wiliński. 

42840g
Pogotowie telewizyjne — 
dzielnicy Łazarz. Inż. Ja­
nowski, ul. Hetmańska . 56
m. 42. 43521g
Wypożyczalnia eleganc­
kich sukien ślubnych, we 
lonów, nakryć do chrztu. 
Żupańskiego 6, Liszkow-
ska. 43291g

Dnia 20 grudnia 1977 r. zmarł w wieku 72 lat, 
mój mąż, nasz ukochany ojciec i dziadek

STANISŁAW FILIPIAK
emeryt PKP 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi.

A\\\V

-ff^

A\\\V‘

Vmt AWy’

W
HM*

P. P. TOTALIZATOR SPORTOWY 
ODDZIAŁ MIĘDZYWOJEWÓDZKI

ZAWIADAMIA

SKRÓCONYM OKRESIE PRZYJMOWANIA KUPONOW
PRZED ŚWIĘTAMI BOŻEGO NARODZENIA

NA TERENIE WIELKOPOLSKI
Kupony piłkarskie i Dużego Lotka przyjmowane będą do czwartku, 22 grudnia br.
Małego Lotka i Express na losowanie w dniu 28 grudnia, do piątku, 23 grudnia br.

NA TERENIE MIASTA POZNANIA
Kupony piłkarskie i Dużego Lotka przyjmowane będą do piątku, 23 grudnia br.
W sobotę,

Kolektury 
kuponów

SZCZEGÓŁY

4462-K1

dnia 24 grudnia kolektury są nieczynne.

W

W

W

Fachowe, solidne usługi, 
krótkie terminy — poleca 
nowo otwarta pracownia 
krawiectwa damskiego — 
lekkiego. Poznań, Grun­
waldzka 137, Bromska.

42179g
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, Paderewskiego 1,
Ciesielska. 42536g
Przyjmę: zamówienia na 
sadzonki pomidorów na 
miesiąc luty, marzec w 
odmianach Revermun, Re
verdan, Pagham Cross.
Marcin Maraszek, Wolsz­
tyn, ul. Czerwonej Armii
12. 164 Op
Telewizory naprawiam.
Tel. 555-38 Kopański.

43342g

Pogrzeb odbędzie się dnia 23 grudnia br. o go­
dzinie 14.30 na cmentarzu w Jarocinie.

W smutku pogrążona

Jarocin, Poznań. 4219-K3

Z wielkim żalem żegnamy naszego drogiego 
kolegę i ucznia klasy VI a

ARTURA GNIEWOWSKIEGO
Rodzinie Zmarłego wyrazy współczucia

składają

koleżanki i koledzy oraz nauczyciele 
ze Szkoły Podstawowej nr 44 

im. H. Sienkiewicza
44146g

s

Dnia 16 grudnia 1977 r. zmarł nasz były długo­
letni pracownik

CZESŁAW SZOBER
Pogrzeb odbędzie się w dniu 22 grudnia 1977 r. 

o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie.

Rodzinie 
czucia.

Dyrekcja,

Zmarłego składamy wyrazy współ-

Rada Zakładowa i Koło Emerytów 
„Energopolu-7”

4S17-K3

tDnia 20 grudnia 1977 r. zmarła po ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
przeżywszy lat 69, nasza najukochańsza mama 

i teściowa, śp.

JOZEFA JANOWSKA
z d. Mocniejsza

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnie 24 bm. 
o godz. 7.55 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone

córka z zięciem i rodzina

Ul. Dzierżyńskiego 123 m. 13. 4232-U3

tZ wielkim żalem zawiadamiamy, że dnia 
20 grudnia 1977 r. zmarł po długich i cięż-

kich 
nasz 
dek,

cierpieniach, namaszczony Olejami św., 
ukochany ojciec, teść, dziadek i pradzia- 
przeżywszy 83 lata, śp.

IGNACY MIKULSKI
powstaniec wielkopolski, odznaczony Krzyżem 

Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 23 bm. o go­
dzinie 14.30 w Trzemesznie.

W głębokim smutku pogrążeni

córka, syn i rodzina

4411»g
63

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
18 grudnia 1977 roku zmarł po ciężkich cier­

pieniach, opatrzony Sakramentami św., mój 
drogi mąż, nasz kochany ojciec, teść i dziadek, 
śp.

OLGIERD WOLANSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 27 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

rodzina

4231-U3

•
w

w

MW

Urzędach Pocztowych posiadają odrębny okres przyjmowania 
okresie świątecznym.

KOLEKTURACH POCZTOWYCH.
P. P. Totalizator Sportowy

Oddział Międzywojewódzki — Poznań

Ogrodzenia, ozdobne kra­
ty, balustrady, konstruk­
cje metalowe, regały wy 
konuję. Poppe, Jaszuń- 
skiego 12 (Swierczewo) — 
tel. 32-04-45 . 42631 g

Wypożyczalnie najmod­
niejszych sukien, welo­
nów, nakryć do chrztu.
Poznańska Swoboda.

42484g

Przeprowadzki prze-
wóz mebli. Tel. 33-35-32, 
Kufel, Kosińskiego 3 m. 6. 

42359g
Przewozy specjalność
przeprowadzki. Kamiński, 
Dąbrowskiego 69, telefon
436-31. 39385g
Biuro pisania podań są­
dowych, lokalowych i in­
nych przepisywanie na 
maszynie w językach ob­
cych, mgr Jolanta Gul­
czyńska, Poznań, ul. Pie­
kary 8 m. 5, tel. 590-18. 
43982g.

Dnia 21 grudnia 1977 roku zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najdroższa matka, 
teściowa, babunia i prababunia, przeżywszy 
lat 75, śp.

MONIKA ANDRZEJEWSKA
z domu Kulig

Pogrzeb odbędzie się, w piątek, 23 bm. o go­
dzinie 12.10 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Ul. Kolejowa 39 m. 9. 44163g

Dnia 21 grudnia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., mój ukochany mąż, lat 71, 
śp.

JAN KAMIŃSKI
b. gospodarz domów przy ulicy Rynarzewskiej.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 
o godz. 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Ul Rynarzewska Tl m. 1.

K OlEZANCE

4415bg

BARBARZE GALON
WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA

z powodu śmierci

Męża
składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa i współpracownicy 
Zakładu Naprawczego Mechanizacji Rolnictwa 

w Poznaniu, ul. Warszawska 39/41

Pogrzeb ■odbędzie się dnia 22 grudnia 1977 r. 
o godz. 13.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

4214-K3

+ Dnia 20 grudnia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., przeżywszy lat 65, mój 

'kochany mąż, ojciec, teść, dziadek, brat i szwa­
gier, śp.

ANTONI FILIPIAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 23 bm. o go­

dzinie 14 z' kaplicy cmentarnej w Mosinie.

W smutku pogrążona

Ul. Wiosny Ludów 20. 44132®

tDnia 13 grudnia 1977 roku zmarł po krótkich 
i ciężkich cierpieniach mój ukochany mąż, 

nasz ukochany wujek, śp.

CZESŁAW JABŁOŃSKI
emeryt PKP

Pogrzeb 
cmentarzu

Prosimy o

Przyjmę zamówienia na
sadzonki
szklarniowych.
Smardzewska 19

pomidorów
Poznań, 
(boczna

Jugosłowiańskiej) w go-
dżinach 8—15. 44076g
Uwaga — okazja! Nowo 
otwarta pracownia mode­
luje i szyje firanki, źasło 
ny i inne elementy deko 
racji v^nętrz w okresie 
do końca stycznia z 20- 
proc. zniżką. Jendrasz- 
czyk, ul. Chwiałkówskie-
go 18. 44123g
Naprawa lodówek. Tel. 
33-16-07, Hajdrych. 42395g

odbył się dnia 21 grudnia br. 
na Junikowie,

o czym zawiadamia 
w głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

nieśkładanie kondolencji. 4140-U3

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
20 grudnia 1977 r. odszedł od nas na zawsze, 

opatrzony Sakramentami św., nasz najdroższy 
synek, braciszek i wnuczek, przeżywszy lat 12, 
śp.

ARTUREK GNIEWOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm. o go­

dzinie 11.30 na cmentarzu górczyńskim. »

W ciężkim smutku pogrążeni

rodzice, siostra i rodzina

Prosiłby o nieskładanie kohdolencji. 441Wg

Matrymonialne
SAMOTNI! Dyskretne i 
kulturalne nawiązanie 
znajomości zapewnia Biu 
to Matrymonialne „Ju­
trzenka” 81-963 Gdynia 
1 ul Migały 35. skrytka 
pocztowa 105. Informacje 
10 zł w znaczkach pocz-
towych 1667-K2
Panna 26-Ietnia, wykształ 
cenie średnie z własnym 
mieszkaniem, pozna pana 
kulturalnego do lat 35 (mi 
le widziany rzemieślnik) 
w celu matrymonialnym. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 1623ppr.
Zagraniczne oferty matry
monialne „Apollo”.
Słupsk, skrytka 33. 1462ppr.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
19 grudnia 1977 r. zmarł nagle w wieku 58 

lat, nasz ukochany i najtroskliwszy, jedyny 
brat, szwagier i wujek, śp.

doc. dr hab.
STANISŁAW WILIŃSKI

nauczyciel akademicki Politechniki Warszaw­
skiej, odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi, 
Odznaką Grunwaldzką, Odznaka 1000-lecia Pań­
stwa Polskiego. Medalem Wolności i Zwycię­
stwa, członek ZBoWiD, SARP-u, Towarzystwa 

Historyków SztukL

Pogrzeb odbędzie się w piąteik, 23 bm. o go­
dzinie 13 na cmentarzu górczyńskim.

Nieutulone w smutku 

siostry z mężami" i rodzina

44114®

+ Dnia 18 grudnia 1977 r. zmarł nasz ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 76, 

śp.

SZCZEPAN DERDA
Pogrzeb odbędzie sdę w sobotę, 24 bm. o go­

dzinie 12.50 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

44054g

tDnia 19 grudnia 1977 roku zmarła po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, namaszczona 
Olejami św.,, moja najdroższa żona, nasza ko­

chana mama, teściowa i babcia, przeżywszy 
lat 71, śp.

PELAGIA NOWAK
z d. Krzyżańska

o 9
b odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 
11.10 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z córkami i rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 4230-U3

t Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 20 grud­
nia 1977 r. zmarła w 74 roku życia śp.

HALINA RYBICKA
z domu Ay

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 23 bm. o go­
dzinie 12 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona

Ul. Długosza 7, Olsztyn. 4411 Ig

tDnia 20 grudnia 1977 roku zmarł po długiej 
chorobie, opatrzony Sakramentami św., 
przeżywszy lat' 64, nasz ukochany mąż, ojciec, 

teść i dziadek, śp.

STANISŁAW BODZIACH
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 

o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

żona z dziećmi i rodziną
Ul. Michała 9 A m. 38. 4229-U3

tDnia 20 grudnia 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., nasz najdroższy ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, —" . . — .przeżywszy lat 73, śp.

FRANCISZEK
Pogrzeb odbędzie się w

KUSIAK
sobotę, dnia 24 bm.

o godz. 14 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

rodzina
Osiedle Przyjaźni 9 m. 75. 4233-U3 g
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Honoraty, 
Zenona Konińskie Kaliskie

Słońce: 8.02—15.40

t TEATRY I
poznań

OPERA — g. 19 „Cosi fan tut- 
te”.

POLSKI — g. 17, 20 „Staro®wiec 
ka komedia”.

NOWY — g. 19 „Achilles i mi­
łość”.

LALKI I AKTORA — g. 17 „Noc 
wigilijna”.

t KINA |
CHODZIEŻ Noteć: „Pocałunki z 

HongKongu”.
CZARNKÓW: „Stara strzelba”, 

„Zorro”.
GNIEZNO Lech: „Omem”, Polo 

nią: „Każdy ma swoje piekło”.
GOSTYŃ: „Gang Olsena na szła-- 

ku”.
GÓRA; „Siady”, „Zo-rro”.
GRODZISK: „JM car Piotr Ibra 

kima swatał”, „Setka dla kurażu”.
JAROCIN: „Sami swoi”.
KALISZ Kosmos: „Zamach w 

Sarajewie”; Oaza: „Superexpress 
w niebezpieczeństwie”; Stylowe: 
„Noc nad Chile”; Syrena: „Po­
wrót różowej pantery”, „Terror 
Mechagodzilli”.

KĘPNO: „Powrót Robin Hooda”.
KONIN Centrum: „Zabity na 

śmierć”, „Podróż Sind.bada do zło 
lej krainy”; Górnik: „Omen”.

KOŚCIAN: „Cenny depozyt”!
KORNIK: „Każdy umiera w sa 

mętności”.
KROTOSZYN: „Szkarłatny pi­

rat”, „Dopóki bije zegar”.
LESZNO: „Zabity na śmierć”.
NOWY TOMYŚL: „Fałszywy 

król”.
OBORNIKI: „Wielka podróż Boi 

ka i Lolka”, „Wzgórze Zelengo- 
ry”, „Podróż kota w butach”.

OSTRO W Roma: „Salvo d’Acqui 
sto”, „Pirat”; Słońce: „Omen”, 
„Nie ma mocnych”.

OSTRZESZÓW: „Fałszywy król”.
PIŁA Iskra: „Sprawa Gorgono- 

wej”, „Księżniczka na grochu”; 
Koral: „Czy zabiła-?”; Sokół: „O- 
statni bal w Rożnowie”.

PLESZEW: „Intryga rodzinna”.
RAWICZ: „Sędzia z Teksasu”, 

„Jak car Piotr Ibrahima swatał”.
SŁUPCA: „Gang Olsena na szła 

ku”.
ŚREM Słonko: „Sonata nad je­

ziorem”; Klubowe: „Zerwana nić 
''babiego lata”, „Ucieczka gang­
stera”.

ŚRODA: „Ńa tropie Wilby*ego”, 
„Karino” cz. II.

SZAMOTUŁY: „W mroku nocy”.
SYCÓW: „Gorące polowanie”.
TRZCIANKA: „Mściciel”.
TUREK. „Wielka podróż Bolka 

i Lolka”; „Ostatni z Fleksnesów”.
WALCZ: „Maratończyk”, „Pod­

róż kota w butach”.
WĄGROWIEC: „Barwy mojej 

młodości”.
WIERUSZÓW: „Mistrz rewo! we 

ru”.
WRZEŚNIA: „Szkarłatny pirat”.
WSCHOWA: „Dzień delfina”.
ZŁOTÓW: „Szał”, „Dopóki bije 

zegar”.

< RABIW 1
PROGRAM I: — 8.10 Estrada

przyjaźni; 9.05 Muz. migawki fil­
mowe; 9.30 Słynne zespoły ludo­
we; 10.08 Muz. dawnej Warszawy; 
10.jo „Czarne skrzydła” — pow.; 
10.40 Różne barwy jednego tema­
tu; 11.15 Mozaika polskich melodii 
ze Szczecina; 11.30 Szczecin na 
muz. antenie; 13 U przyjaciół; 
13.05 G00 sekund z zespołem „24-1”; 
13.35 Spotkanie z folklorem; 13.55 
Aktual. kultur.; 14 Studio „Ga­
ma”; 14.20 Studio Relaks; 14.25 Stu 
dio „Gama” c.d.; 15.05 List z Pol­
ski; 15.10 Studio „Gama” c.d.; 15.30 
Człowiek i środowisko — gawęda; 
15.35 Studio „Gama” c.d.; 16 Tu 
Jedynka; 17.30 Radiokurier; 18 Tu 
Jedynka; 18.33 Panorama polskiej 
piosenki; 19.15 Twórcy radzieckiej 
piosenki — B. Okudżawa; 19.40 J 
Ptaszyn - Wróblewski przedstawia; 
20.05 Psychologiczne podstawy wy 
chowania umysłowego dzieci i mło 
dzieży; 20.25 Nowości płytoteki; 
21.55 O zdrowiu dla zdrowia; 22.23 
Przeboje bez słów; 22.30 Reportaż 
na zamówienie; 22.45 Minirecital 
Maryli Rodowicz.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5 8, 
9, 10, 12.05, 15, 19 , 20 , 21, 22, 23.

PROGRAM II: — 8 Tu Jedynka 
(tylko UKF 68,13 Mlfz); 9.30 Muzy­
ka; 9.40 Tu Radio — Moskwa; 10 
Kronika kulturalna; 10.15 Wiersze 
Leopolda Staffa; 10.25 Sceny bale 
towe z oper; 10.40 Nie ma margi­
nesu; 11 „Powracające fale” — 
poemat symf. op. 19; 11.35 Od Tatr 
do Bałtyku; 11.45 Poradnia Rodzin 
na; 12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
12.25 „Oczko” — opow.; 12.45 Ryt­
my i melodie świata z Białegosto­
ku; 13.20 Bułgarski zespół folklo­
rystyczny ze Strandza; 13.35 Ze 
wsi i o wsi; 13.50 Melodie i piosen­
ki z płyt „Polskich Nagrań”; 14.10 
Więcej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
Muz. Vivaldiego; 15.05 Franc. muz. 
kameralna; 15.30 Radioferie „Keks 
z bakaliami”; 16.10 Ze świata ope­
ry; 16.40 Magazyn inform.; 16.'0 Ra 
dioexpress; 17 Muzyka A. Makowi- 
cza; 17.20 „Dziewczęta na wyda­
niu” — fragm. opow.; 17.40 Rep. 
lit. pt. „A Ola zepsuła psa — czyli 
świerszcz za kominem”; 18 Stołe­
czne aktual. muz.; 18.40 Siadem in­
westowanych miliardów; 19 Barok 
dla wszystkich; 19.40 Studio Re­
laks; 20 Informacje, rady, propo­
zycje; 20.10 „Radiolatarnia” — 
mag.; 20.30 Arcydzieła muzyki XX- 
go wieku; 21.40 Public, międzynar.; 
22 Książki, które na was czekają; 
22.30 Wiersze A. Pio>rowskieeo; 
22.40 — Kto pyta nie błądzi — ma­
gazyn lit.; 23.10 Śpiewa Chór PR i 
TV w Krakowie; 23.35 Co słychać 
w świecie; 23.40 Wczesne kwartety 
smyczkowe Mozarta w interpreta­
cji Kwartetu Włoskiego.

Wiadomości: 4.30, 5.30 6.30, 7.30, 
11.39. 13.30, 18.30, 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Blues na gru 
dzień — „Jazz Me Blues”; 8.30 
Co kto lubi; 9 „Morderstwo ze 
spalonego'” — ,pow.; 9.10 Piosenki

Płyty z fabryki domów
10 miesięcy przed terminem

Pleszewski „Spomasz“ wyposażył 
jugosłowiańską wytwórnię

Od lat nie było w Konińskiem inwestycji 
tak pilnie śledzonej przez społeczeństwo 

jak fabryka domów. Zainteresowanie nią pły­
nie z nadziei wszystkich oczekujących na 
mieszkania. 6 000 izb. które powstawać będą 
co roku z elementów wytwarzanych w ko­
nińskiej fabryce domów przyczyni się do 
odczuwalnego zwiększenia budownictwa miesz­
kaniowego m. iin. w Koninie, Słupcy i Turku.

Prace przy budowie fabryki domów zaczęto 
w kwietniu 1976 roku. W listopadzie tego roku 
przystąpiono do rozruchu mechanicznego urzą­
dzeń. a wczcrai rozpoczęto rozruch technolo­
giczny — z 10-miesięozMym wyprzedzeniem 
Są już pierwsze płyty.

15C-osobowa załoga — w sumie będzie tu 
pracować 450 osób — uczy się obsługi ma­
szyn i urządzeń by jak najszybciej osiągnąć 
docelową zdolność produkcyjną. Przeszkolono 
kilkudziesięciu pracowników w innych kra­
jowych fabrykach domów, teraz oni uczą 
swvch kolegów.

Fabryka domów w Koninie składa się z 
dwóch głównych hal produkcyjnych — ele­
mentów podstawowych i uzupełniających. W 
pierwszej czynna jest obecnie jedna linia Po­
tokowa do wytwarzania tzw. płyt płaskich, 
a więc ścian nośnych, zewnętrznych -tp. Nie­
stety nie dostarczono jeszcze wszystkich obrze­
ży. pozwalających formować płyty, co kompli­
kuje pracę. Dostawcy obiecują nadrobić za­
ległości.

W half elementów uizuipełniających formuje 
się równie ważne, choć mniejsze kubaturą

elementy mieszkań, schody, ścianki działowe, 
stropy. Pracują nowoczesne urządzenia do 
zgrzewania siatek zbrojeniowych.

Z początkiem przyszłego roku rozpocznie się 
montaż drugiej linii potokowej w hali głów­
nej. Przewiduje zsię że fabryką pełną parą 
pracować będzie od lipca przyszłego roku.

Nie opodal fabryki, przy ud. Przemysłowej 
stanął hotel robotniczy. Jego funkcjonowanie 
ma bezpośredni wpływ na skompletowanie 
załogi. W Konińskiem wolnych rąk do pracy 
nie ma w nadmiarze, a hotel jest warunkiem 
dopływu chętnych. Termin jego otwarcia uza­
leżniony jest przede Wszystkim od pracy 
Wielkopolskiego Przedsiębiorstwa Robót In- 
żyn feryjnych.

Przedterminowa realizacja fabryki domów 
to zasługa przede wszystkim generalnego wy­
konawcy — „En erg obi oku” Konin i inwestora 
— Konińskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego 
oraz zakładów pracy, które dostarczyły części 
wyposażenia, udzielały różnorodnej pomocy. 
W zamian ich załogi otrzymają mieszkania z 
pierwszych dostaw płyt.

W przyszłym roku rozpocznie się budowę 
„Zatorza” — nowego psiedia w Koninie dla 
10 500 mieszkańców, które ma być zapowie­
dzią zmian w budownictwie mieszkaniowym 
regionu. Chodzi o większe i o wyższym stan­
dardzie mieszkania w blokach tworzących 
osiedle samowystarczalne pod względem han- 
dlovzo-usługowym i rękreacyjino-sportowym.

(woj)

W pobliżu jugosłowiańskiej 
miejscowości Gorji Milancvac. 
w kombinacie przemysłowo- 
rolniczym „Takovo” urucho­
miony został pierwszy w Ju­
gosławii obiekt pracujący na
licencji polskiej gorzelnia.
która według receptury, sprze 
danej przez PHZ, ,Agros”, pro 
dukuje wódkę pod nazwa 
„Special Baltic-Vodka”.

Na podstawie umowy zawar
tei przez 
sprzęt i 
obiektu
Maszyn

„Polimex — Cekop’’ 
urządzenia dla tego 
dostarczyła Fabryka
Przemysłu Spożyw-

czego „Spomasz” z Pleszewa 
(województwo kaliskie). Budo 
,wa obiektu również odbywała 
się pod polskim nadzorem 
technicznym.

Obiekt został uruchomiony 
w 15 rocznicę założenia kom­
binatu przemysłowo - rolnicze­
go „Takov0”. Podczas otwar­
cia dyrekcja kombinatu zade­
klarowała 15 000 dolarów na 
Centrum Zdrowia Dziecka 
oraz zapowiedziała nadesłanie 
dla jego małvch pacjentów z 
okazji nowego uoku kilkaset 
paczek ze słodyczami. (PAP)

Z wielkopolskich spółdzielni

Ozdób choinkowych 
jeszcze za mało

W grudniu wielu jest ama­
torów ładnych ozdób choinko­
wych. Rzadko jednak są oni 
zadowoleni z zakupów, jeżeli 
w ogóle uda im się ich doko­
nać. Powód? Bardzo często w 
sklepach brakuje ozdób, bo 
ich dostawy są małe. Szczegół 
nie odczuwa się to w ostatnich 
dn i ach przed świętami.

Tym bardzńej jest to zasta­
nawiające. że jest w Wielko- 
polfsee kilku liczących się w 
kraju producentów ozdób Mo 
wa o spółdzielniach, które od 
lat specjalizują się w tej pro­
dukcji. Należy do nich przede

wszystkim spółdzielnia w Ra­
koniewicach (województwo po 
zmańsikiie). Miała ona jeszcze w 
połowie grudnia zaległości w 
dostawach — zwłaszcza dla 
Poznania, które w ostatnich 
dniach udałcf się zlikwidować 
Wywiązała się też z umów 
spółdzielnia w Gnieźnie, dos­
tarczając nawet ponadplano­
we ilości ozdób za około pół 
miliona zł. Wykonały również 
swoje zadania spółdzielnia ..Mil 
lenn ium” w Kaliszu i ..Koźmi- 
nianka” w Koźminie. Mimo to 
zapotrzebowanie na cacka na 
choinkę nie jest w pełni za­
spokojone. (bop)

FACHOWIECm/2/ROLNIKOM
Dr Jarogn>ew KOZŁOWSKI — dyrektor Miejskiego Zakładu We­

terynarii w Poznaniu:

SZCZEPIENIA KRÓLIKÓW

Wielu ludzS nie tylko rolników hoduje króliki, lecz nie w^e 
jak chronić je przed chorobami. Jedną z najgroźniejszych 
jest mykserrtatoza — choroba wirusowa, która nie zwalczana 
może zdziesiątkować hodowlę. Przenoszą ją komary, wystę­
pu ie w okresie od czerwca do końca października.

Zapobiegając tej chorobie, należy stosować szczepionkę, 
którą ostatnio staraniem służby weterynaryjnej sprowadzo­
no z Czechosłowacji. Najkorzystniej dokonać szczepień o- 
chronnych w kwietniu i maju przyszłego roku, tydzień wcze­
śniej zgłaszając to w rejonowej lecznicy weterynaryjnej, aby 
można było rozplanować trasę objazdu poszczególnych hodo­
wli. Szczepionka jest dosyć droga, jedna fiolka wystarcza do 
zaszczepienia 25 królików. Zapewnia jednak odporność prze­
ciw myksematozió pod warunkiem zachowania innych wy­
mogów sanitarnych, na okres 4 — 6 miesięcy. (emp)

„GŁOS WIELKOPOLSKI", przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kaiimierzowska 4, lei. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, teŁ 243-04.
LESZNO: Tomasz Talarczyk, uL Słowiańska 38, lei. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzeix 56, lei. 43-56.
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Tadeusza Sliwiaka; 9.30 Nasz rok 
77; 9.45 Dawne tańce i melodie; 
10.35 Kiermasz płyt wytwórni Me 
India; 11 Zycie rodzinne — mag.; 
11.30 Trio gwiazd : EUłngton, Min 
gue, Rosch; 12.25 Za kierownicą; 13 
Powt. z rozrywki; 13.50 Aksamit­
ne panewki — pow.; M.00 Instru­
menty klawiszowe w muzyce ba 
roku; 15.10 M.mz. pocztówka i Ki 
szyniowa; 15.30 Kieleckie obra­
chunki kulturalne — magazyn; 
15.50 „Impresje” — gra zespół 
Jazz Carriers; 18 Rozszyfrowuje 
my piosenki; 16.20 Sami Swoi i 
soliści; 16.45 Nasz rok 77; 17.05
Muiz. poczta UKF; 17.40 Fotopla- 
stykon-Sachalin; 18 Muzykobranie; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 
18.45 Wszystkie nagrania Ch. Par 
kera; 19.15 Książka tygodnia — 
„Dawna kultura Japonii” — N. 
Jofan; 19.35 „Alceśta” — opera; 
19.50 „Morderstwo ze spalonego” 
— pow.; 20 Studio nagrań; 20.30 
„Siedziby Hellenów” — gawęda; 
20.40 Słynne wokalistki jazzowe 
— B. Holiday; 21 Reminiscencje 
muzyczne — katalońska tradycja 
pianistyczna: 22.08 Śpiewa E. A- 
damiak; 22 JS „Rodzina.^ Połaniec -

kich” — pow.; 22.45 „Hajda troj­
ka”; 23 Wiersze J. Śpiewaka; 23.05 
Czas relaksu; 23-50 Śpiewa S. Kra 
jewsiki.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 12.05, 
16, 17, 1930, 22.

PROGRAM IV: 6.« Radio- 
express; 8—13.50 Przerwa konser­
wacyjna nadajnika 407 m.; 10 U- 
twory romantyczne; 10.30 Z radio 
wej fonoteki- muz.; 11 Utwory 
Saint-Saensa i. Chaussona; 11.30 
Śpiewa Tancredi Pasero z tow. 
orkiestry; 11.55 Gra Ork. Manto- 
vantego; 12.25 Turniej kapel i śpię 
waków ludowych; 13 XV Bydgo­
ski Festiwal Muzyczny 1977; 13.30 
Muzyczna siereoleka (ogólnop.); 
13.50 Utwory J. F. Haendla; 14.25 
„Zapalniczka” i „Trzy dni histo­
rii” <— dwa słuch.; 16.05 Konc. na 
altówkę i ork./ — G. Bacewicz; 
16.25 R-TV Średnia Szkoła dla Pra 
cujących. Język polski — „Boha­
ter Oświecenia”; 16.40 Felieton L. 
Turkowskiego pt. „O nauczycie­
lu-przyjacielu”; 16.50 Radioexpress; 
17.15 Aud. ekonom.; 17.25 Trzy o- 
blicza muz. rozrywk. — pr. ste- 
reof.; 18.25 Kodeks i kierownica 
— Kto i kiedy nie powinien pro­

Piotr Milewski
wystąpi w Śremie
Dwa spotkania z laureatem 

VII Międzynarodowego Kon­
kursu Skrzypcowego im. II. 
Wieniawskiego — Piotrem Mi 
lewskim przygotowały w tym 
tygodniu towarzystwa kultu­
ralne w Pozna'skiem. We wto 
rek P. Milewski wystąpił z re 
citalem specjalnym w Zamku 
Kóm ickim.

Dzisiaj laureat podejmowa­
ny będzie przez melomanów w 
Śremie, na tradycyjnym wie­
czorze urządzanym , przez to­
warzystwo miłośników miasta.

1 ' (bon)

Przed Składnicą Harcerską młodzi mieszkańcy Piły zasfancwia- 
jq się, które z prezentowanych na wystawie artykułów gwiazdor 

złoży pod choinką.
Fot — B. Kościecha

• Miałem założoną w kiosku 
„Ruchu” teczkę z różnymi cza­
sopismami. Ostatnio sprzedawca 
uzależnia odłożenie interesują- 

sujących mnie czasopism od kup 
na gazet, na które nie mam ocho 
ty. Czy to jest słuszne? — pyta 

G. W z Murowanej Gośliny.

Dyrekcja Przedsiębiorstwa
„Ruch” poinformowała nas. że 

sprzedawca nie ma prawa prowa 
dzić „wiązanej” sprzedaży pism 
— to znaczy uwarunkowywać 
otrzymania jednego czasopisma 

lub dziennika, od kupna także 
innego. (4318)

Poznańskie

Dzieci wiejskie pod opieką medyczną
TĄTprawdaie sta® zdrowia 
»■ dzieci i młodzieży nie 

wszędzie jest jednakowy („ma 
pa chorób” wląże się przecież 
z tym, czy dziecko mieszka w 
dużym ośrodku przemysłowym, 
czy na wsi; z warunkami do­
mowymi, predyspozycją fizy­
czną itp.) ale pewne schorze­
nia występują niezależnie .od 
tego.

Jak wykapały wielosiperjalłstycz 
ne badania prowadtone przed kil 
ku lały w Poznaniu i w losowo 
wybranych powiatach uczestniczy 
li w nich poza lekarzami pediat­
rami i stomatologami, laryngolo­
dzy, okuliści i ortopedzi) sporo 
dzieci ma wady wzroku i słuchu, 
wady układu kostnego — głównie 
płaskostopie i skrzywienia kręgo 
słupa. Daje też o sobie znać zumiej 
szona odporność na różnego rodzą 
ju zarażenia laryngologiczne.

Szerokie rozeznanie potrzeb 
zdrowotnych jest podstawą do 
wytyczania kierunków rozwo 
ju medycznej opieki nad’ 
dziećmi i młodzieżą. W woje 
wództwie poznańskim opraco 
wany został program poprawy 
świadczeń zdrowotnych i sta 
nu sanitarno-higienicznego. Za

kładła on kompleksowe współ 
dteiałanie służby zdrowia, re­
portu oświaty oraz innych za 
interesowanych instytucji

Specyfiką organizacji opieki’ 
zdrowotnej, stan zatrudnienia 
i kwalifikacje kadr fachowych 
służby zdrowia w Poznaniu, 
małych miasteczkach oraz na 
wisi powodują, że model ople 
kj nad dziećmi i młodzieżą 
jest zróżnicowany. W Pozna­
niu i w niektórych miastach 
(m. in. Gniezno, Śrem) są to 
przede wszystkim tak zwane 
rejony pediatryczne — szkol 
ne, w których jednemu leka­
rzowi powierza się ' całość 
spraw związanych ze zdro­
wiem. dziecka.

W środowisku wiejskim 
dzieciom i młodzieży opiekę 
zapewniają fachowi pracowni 
cy właściwych rejonowo-gmin 
nych i wiejskich . ośrodków 
zdrowia.

Dążeniem organizatorów służby 
zdrowia jest, by szczególnie na 
wsi zwiększyć wykrywalność cho 
rób przewlekłych oraz wad orga 
nicznych i dzieci z* tymi niedoma 
ganiam! objąć, pomocą specjalisty

czną. W siedzibie zespołów opie­
ki zdrowotnej w województwie 
poznańskim organizuje się porad 
nie wychowawczo-za wodo we. Po- 
wstają też punkty gimnastyki wy 
równawczej — jednak następuje 
to zbyt wolno w stosunku do 
potrzeb. Hamulcem są trudności 
— lokalowe (brak sal gimnastyc* 
nych) i kadrowe.

Mówiąc o zdrowiu dzieci 
wiejskich nie móżna pominąć 
higienicznego nadzoru nad wa 
runkami w jakich młodzież 
szkolna przebywa znaczną 
część dnia. Badania przepro­
wadzane systematycznie przez 
służbę s ani tar n o - e>p id e mi o log i c z 
ną, wykazują, że nie wszystkie 
placówki szkolne odpowiada­
ją wymogom higieny. Czasem, 
są tp złe ubilkacje. brak bie­
żącej wody, często jeszcze 
niewłaściwe oświetlenie, nie- 
odipowiednie do wieku i wzro 
stu dzieci — meble. Wiele z 
tych braków, szkoły starają 
się usuwać podczas remontów 
i modernizacji. Niestety nie 
wszędzie jest to możliwe, zwa 
żywszy, że sporo szikól mieści 
się w budynkach starych, nie­
funkcjonalnych. (len)

wadzić samochodu; 18.40 Postawy 
i wzory — Funkcje krytyki spo­
łecznej; 10 R-TV Średnia Szkoła 
dla Pracujących. Jęz. polski. Sem. 
III „Dyskutujemy”; 19.15 .1. rosyj 
ski; 19-30 Miłośnikom wielkiej pia 
nistyki; 20-15 Madrygały C. Gesual 
da księcia Venosy-i Claudia Mon 
teverdiego; 21 Utwory L. Beria; 
21.40 Konc. fortep. Beethovena 
(stereo ogólnop.); 22.15 W kręgu 
spraw rodzinnych — Przy współ 
nym stole; 22.30 Kulisy historii — 
Lublin w starych księgach; 22.50 
Śpiewa S. Krajewski.

W iad om ości: 12, 16.

t TEŁEWIIJA J
PROGRAM I: 6.30 — R-TVS$. 

Historia (sem. 3, 1. 9) — „Wy­
strzał Aurory”; 7 — R-TVSS. Ma­
tematyka (sem. 3, 1. 45) — „Bada­
nia przebiegu funkcji” cz. 2; 9 — 
Dla młodych widzów „Teleferie” 
— w programie m. in. 2 odcinki 
z serii „Zorro” — „Order dla 
sierżanta Garcii” i „Człowiek z 
batem” — filmy prod. USA; 11.50 
—- „Wesołych świąt” — film fab.

prod. poi. (kol.); 13 — R-TVSS. 
Matematyka (sem. 1, 1. 13) — 
„Równania i nierówności kwadra 
towe”; 13.25 — R-TVSŚ. Wskazów 
ki metodyczne sem. 1, 1. 5) — 
„Utrwalanie wiedzy i powtarza­
nie”; 16 — „Obiektyw”; 16.20 — 
Dziennik (kol.); 16.30 — „Oto fo­
lo” — magazyn fotograficzny 
(kol.); 17 — Dla młodych widzów: 
„Ekran z bratkiem” — w progra­
mie koncert „Gawędy” przepla­
tany wspomnieniami o jej dzia­
łalności z okazji 25-lecia oraz 
film z serii „Skarb Holendrów” 
— pt. „Nad rzeka św. Wawrzyń­
ca” — prod. francuskiej (kol-); 
18 — „Poligon” — magazyn woj­
skowy (kol.); 18.20 — „Sonda” — 
magazyn nauki i techniki; 18.50 -4 
Kadzimy Rolnikom (kol.); 19 — 
Dobranoc dla najmłodszych i pro 
grani dla młodzieży (kol.); 19.30 
— Wieczór z dziennikiem (kol.); 
20.30 — „Kojak” — ode. pt. „Słu­
ga boży” — film fab. prod. USA; 
21.30 — „Miejsce zwane Opinogó­
ra” — „Gwiazdy błękitne” — cz. 
2 — przedstawienie poezji Juliu­
sza Słowackiego (kol.); 21.55 — 
„Pegaz” — magazyn kulturalny

(kol.); 22.40 — Dziennik (kol.);

22.55 — „Klub Fantastyki” — 
„Halo, Venus”, w programie fra 
gment filmu „Milcząca gwiazda” 
będący inspiracją dyskusji na te­
mat fantastycznych poglądów o 
naszym układzie planetarnym.

PROGRAM 2: 15.30 — Język ro­
syjski — kurs podstawowy — lek 
< ja 12 (kol.); 16.Jfl — „Wieczory z 
przyjaciółmi”; 16.15 — Korespon­
dent TV NRD Heinz Sachsenwe- 
ger przedstawia: „Spotkania z 

Polską”; 16.55 — „Teledyskoteka” 
— czyli najpopularniejsi piosen­
karze NRD; 17.10 — Mitko Ałtyn 
kow — korespondent TV Bułga­
rii przedstawia; 17.40 — Dmitrij 
Biąiukow — korespondent IV 

ZSRR — przedstawia; 18.40 — 
„Teleskop”; 19 — Dobranoc dla 
najmłodszych i program dla mło­
dzieży (kol.); 19.30 — Wieczór z 
dziennikiem (kol.); 20.30 — Laso 
Krasso — korespondent TV WRL 
przedstawia; 21.35 — Paweł Koper­
ki — korespondent TV C SRS przed 
stawia; 22.30 — „Dialogi z przeszło 
ści” — „Król 144 ńm” — program 
o Henryku Waiezym; 23.10 — 24 
godziny (kol.); 23.’0 — Język fran 
ruski — kurs podstawowy, lekcja 
8 (kol.).


